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N* 210. Kraków, Środa 16 


Września 1885. Rocznik XXXVIIĘ * 


„Czas“ wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne. 
Oddzielne Nra Czasu, o ile 7apas starczy, w Krakowie po 10 e., we Lwowie lub z przesyłką pocztową 12 0. 


Prenumerata wynosi: 


Prenumeratę przyjmują: 


Administracya „CZASU“ w Hrakowie i urzędy pocztowe. Miejsecową prenumerat ją s 
8. A. Krzyżanowskiego, handel Z. Skalskiego w ukiennicach, biuro dzienników i ogłoszeń E. Silber- 


na cały rok | na kwartał jna 1 miesiąc steina w hotelu Saskim, handel Bajera przy ulicy Grodzkiej, trafika apeme sA rà o" Gam -—- 

j: r Qgłoszenia (insera rzyjmuje się za opłatą od miejsca wiersza iem drobn petitowyn 
Pocztą w państwie pad Aaron asia O OC ZW | 24 ar. 6 złr. | 2 złr. 50 ©. za pierwsz; ehr: e > Każdy nastepny zwy i cent. s Nadesłane (na 3 a aa dziennika) cd 
iemieckieęm 5 6 . .-- << a a 28 złr. miejscą wiersza drukiem drobnym po 30 cent. za każdy raz. — ©głoszenia i prenumermi 


s > T złr. 3 złr. 
„ m do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi | 
innych państw należących do związku pocztowego s 82 złr. | 8 złr. 3 złr. 
Prenumeratę przyjmuje się tylko od igo do ostatniego dnia w miesiacu. — Listy 
z pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza, się syłać franco 
do Administracyi Czasu w Krakowie. — Listy reklamacyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie burgu, Monachium i Norymberdze), H. alek, M. Dukes, M. Stern, tylko geneari pp. H. Gold- 
pocrtowej. — Listów niefrankowanych nie przyjmuje się. schmidt & C., w Frankfurcie n. M. G. L. Daube & Ć. A 
Rekopismów nadsyłanych nie zwraca się. W Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. Reichman i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorski: j. 


przyjmują: we Lwowie Ajencya „CZASU“ w głównym składzie tytoniu Nr. II przy ul. Trybunal- 

skiej L.4; w Paryżu wyłącznie p. Adam, Rue Clément 4; (prenumeratę p. W. Raczkowski, Faubourg 

Poissonićre 33); w Wiedniu pp. Haasenstein % Vogler (ta w Hamburgu, Frankfurcie n M., Ber- 

linie, Kipaka; Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, Stubenbastei Nr. 2, R. Mosse (także w Berlinie, Ham- 
Se 


zadośćuczynienia za znieważenie niemieckiego sięwzięcia detronizacyi króla i osadzenia innego 
sztandaru nie da wcześniej, aż pokąd Niemcy nie władcy. Istnieje więc prawdopodobieństwo, że 
uznają praw Hiszpanii do wysp. Karolińskich —|władca Anamu będzie detronizowany. Rząd jest 
z drugiej strony donoszą, iż Niemcy podjęcie dal- zdecydowany przywrócić bez wahania porządek. 
szych rokowań czynią zawisłem od owego zadość- Rozporządzenia, przesłane dowódcy naczelnemu, 
uczynienia. Naturalnie są to pogłoski i przypusz- | tchną stanowczością. 

czenia, jakie zwykle pojawiają się w dziennikach, 
skoro idzie o kwestye niewyjaśnione w drodze 
urzędowych komunikatów. 

Ponad temi kombinacyami góruje wiadomość, 
którą już wczoraj sygnalizowano nam telegrafi- 
cznie. Jestto mianowicie berliński komunikat, ogło 
szony w Polit. Corr. według którego nadeszła 
tam nota hiszpańskiego gabinetu, z powodu swej 
formy, objawiającej najlepszą wolę, wywarła przy- 
chylne wrażenie i w kompetentnych kołach uwa- 
żają, iż zatarg hiszpańsko niemiecki da się stano: 
wczo w drodze pokojowego porozumienia załago 
dzić. Zdaje się, że porozumienie to nastąpi nawet 
bez udziała sądu rozjemczego. 

Komunikat ten ważny ze względu na pismo, 
w którem się pojawił, nie podaje nam jednak 
treści owej noty hiszpańskiej, wysłanej do Berlina. 

e nota ta trzymana jest w tonie uprzejmym i że 
zawiera podobno zwroty pochlebne dla Cesarza 
Wilhelma, o tem zaręcza także N. freie Presse, 
która nadto wywodzi, 1% nota hiszpańska rozpada 
się na dwie części: jednę historyczną, opartą na 
datach czerpanych z indyjskiego archiwum i z dzieł 
hiszpańskich historyków, a drugą polityczną, za 
wierającą resumé ostatnich wypadków. Ku końco- 
wi stwierdza nota, że hiszpańskie prawa są jasne 
i wyraża nadzieję, że rząd niemiecki rozwiąże tę 
sporną kwestyę za pomocą bezpośrednich rukowań. 
Treść noty może być nawet wiernie pochwyconą, 
ale uderzającem byłoby, gdyby nota ta nie wspo- 
minała nie o zadośćuczynieniu za znieważenie 
sztandarn niemieckiego. Dziś tedy można tylko 
stwierdzić, iż forma noty jest uprzejmą, a przypu 
szczać wolno, że i treść jej nadaje się do dalsze- 
go dyplomatycznego działania, skoro z Berlina 
w Polit. Corr. wyrażono nadzieję pokojowego za- 
łatwienia sporu nawet bez interwencyi sądu roz 
jemezego. 


go rzą łu austro-węgierskiego, od umowy z Sułta-| w życie, przedewszystkiem zaś, aby budowa gma- 
nem, jako nominalnym dotąd zwierzchnikiem. Lecz | chu fundacyjnego już na przyszłą wiosnę mogła 
po orzeczeniu aneksyi, co dalej? być rozpoczęta.* 


Czy rozdzielić bliźniacze prowincye? w jakim MAR R 
stosunku, gdy okupacya kosztowała 240 milionów, o Ti WEEK GEO FF 


z czego 70”, przypada na Austryę,a 30 na Wę- Wydalania z Prus. 

gry? czy przyłączyć je do Królestwa Kroacyi, co 

może być wielce niebezpiecznem dła jedncści ko-| Na dniu 9 sierpnia b. r. zawiązał się w Jaro- 
sławia pod przewodnictwem prezesa miasta p. 


rony węgierskiej? czy utworzyć osobne wspólne ; 
kraje państwowe, więc dualizm zamienić na trias? | Barteszewskiego komitet miejscowy, składający 
się z 27 członków, którzy zajmują się zbieraniem 


i jaki ma być udział tych krajów w konstytucyj- 
nem życiu? Na pytania te nikt odpowiedzi dać | datków pieniężnych w gronie swych znajomych. | 
nie jest w stanie, więc trzeba dać im pokój do] Za staraniem komitetu tego urządzono w dniu E 
czasu jeszcze, a zadowolnić się taktycznem posia- |23 sierpnia b. r. festyn ludowy połączony z tom- 
niem, i organizowaniem, zajętych prowineyj. — | bolą, którego czysty dochód wynosi przeszło 300 
Wyjaśnienia te są pośrednią odpowiedzią na de-| złr. Urządzeniem i wykonapiem festynu zajęli się 
putacye bośniackie, które w liczbie kilkuset osób do pp. Czyński, Kmitowicz i inni. 

Również w sierpniu ukonstytuował się pod prze- 


Cesarza w Pożedze przybyły. 4 A 
Wiadomości o rozruchach i brygantyzmie w Ma |wodnictwem ks. Jerzego Czartoryskiego komitet 
powiatowy, który na wniosek swego przewodni- 


cedonii potwierdzają, że było tam wszystko do X ini 
ogóluego ruchu przygotowane, lecz snač — czy czącego postanowił znieść się z komitetem miej- 
skim i wspólnie z tymże działać. 


po Kromieryżu ? — cofnięto hasła i polecenia, a dru- 
Wskutek tej uchwały odbyło się dnia 4 b. m. 


żyny janaków, nie wiedząc, co począć, muszą 
chwytać się rzemiosła opryszków. wspólne posiedzenie obu komitetów. Wybrano na- 
Hr. Taaffe bawi od trzech dni znowu w Eili-| temże posiedzeniu przewodniczącymi: ks. Czarto- 
schau; zastępuje go bar. Ziemiałkowski. Można ryskiego i p. Karola Bartoszewskiego, a zastępca- 
ztąd wnosić, że przygotowania do kampanii par-|mi: pp. Edwacda Micewskiego i Ksawerego Nie- 
lamentarnej weszły na normalną drogę rozdziała wiadomskiego; — następnie wybrano komitet wy- 
pracy, wykończenia przedłożeń uchwalonych na|konawczy ściślejszy dla załatwiania spraw naglą- 
radzie ministrów po ich powrocie do Wiednia — cych, składający się z 6 członków, a mogący przy 
tak, że na razie jeszcze prezydent ministrów na | zebrania się zupełnem rozporządzać kwotą 50 złr., 
kilka dni mógł się oddalić. przy połowie członków kwotą 20 złr. Posiedzenia 
komitetu wspólnego odbywać się mają co dni 14. 
Podzielono powiat Jarosławski na 19 grup i po- 
stanowiono uprosić pp.: księcia Augusta Czartory- 
skiego, X. Hanczakowskiego, Ligmara, ks. Jerze- 
go Czartoryskiego, Władysława Górskiego, Edw. 
Micewskiego, Zdzisława Youngę, Kazimierza Ja- 
rzyńskiego, X. kan. Leona Pastora, Aleksandra 
Krafta, Mieczysława Marynowskiego, X. Kozłow- 
skiego, X. Markiewicza, Jana Łysakowskiego, Wł. 
br. Koziebrodzkiego, Włodzimierza Ustrzyckiego, 
Romana Chorośnickiego i Karola Niklansa, do 
zbierania składek pieniężnych, każdy w obrębie 
gmin i obszarów dworskich sąsiednich. 
Dotychezas złożyli z komitetu powiatowego : ks. 
Jerzy Czartoryski 50 złr., ks. Jerzowa Czartory- 
ska 50 złr., ks. Wanda Czartoryska 10 złr , ks. 
Witold Czartoryski 10 złr., ks. Władysław Czar- 
toryski 50 złr., ks. Leonarya Sapieżyna przez ks. 3 
J. Czartoryskiego 30 złr, X. Marceli Markiewicz 
z Zarzecza ze składek 15 złr. 55 ct., Mieczysław 
Marynowski 5 złr., Wacław Marynowski 5 złr., 
Edward Micewski z Tucząp 10 złr., zionych źró- 
deł 15 złr. 84 ct. Razem zebrano 251 złr. 39 et. © 
Z komitetu miejskiego w Jarosławiu zebrano; 
Czysty dochód z urządzonego festynu 305 złr. 38 
ct., na ręce p. Bartoszowskiego złożono razem złr. — 
142 złr. 35 ct., na ręce p. Koszyka złożono razem 
22 złr. 99 ct., na ręce p. Niewiadomskiego złożo- 
no razem 9 złr., na ręce p. Kmietowicza złożono 
razem 15 złr. 70 ct., na ręce p. Gaberlika złożono 
razem 12 złr., ra ręce p. Sulimierskiego złożono — 
razem 24 złr. 37 et, na ręce p. Czyńskiego złożono 
razem 19 złr. 28 ct, na ręce p. Wieczorka złożono 
razem 5 złr. i 
Wspólnie zebrano 807 złr. 26 ct. 


Przegląd Polityczny. 


Kraków 15 września 


Entuzyastyczne przyjęcie Cesarza w Pożedze 
nabiera w obecnej chwili tem większego znacze- 
nia, skoro w przyjęciu tem z peros ostentacyą 
wzięła udział wielka bośniacko- ercegowińska de 
putacya, w której wszystkie wyznania i stany były 
reprezentowane. Przemówienia deputacyi świadczą 
o uczuciach wdzięczności i lojalności, jakiemi oży- 
wieni są mieszkańcy Bośni i Hercegowiny, — a 
w odpowiedzi swojej zaakcentował Monarcha chęć 
otoczenia równą opieką wszystkich wyznań i przy- 
rzekł odwiedzić osobiście okupowane prowincye. 
Pisząc o znaczeniu deputacyi w Pożedze, zastana- 
wia się także Pester Lloyd nad pogłoskami, we- 
dle których miano wręczyć Cesarzowi petycyę o 
aneksyę Bośni i Hercegowiny. Dziennik ten mnie: 
ma, iż petycya taka nie miałaby praktycznego zna- 
czenia. Kwestya aneksyi, jest kwestyą europejską. 
Jedni sądzą, iż rozstrzygnięcie jej spoczywa w rę- 
ku tych, co podpisali akt berlińskiego kongresu; 
zdaniem innych, które to zdanie podzielają kompe- 
tentne sfery w monarchii, wystarcza najzupełniej 
porozamienie między Austryą +a Turcyą. W ka- 
żdym atoli razie musiałaby sprawa ta być poru- 
szoną w drodze dyplomatycznej, i z góry musia 
noby mieć pewność, iż żadne z interesowanych 
mocarstw nie będzie żąd za przyzwolenie na 
aneksyą pewnych dla si koncesyj. — Obecnie 
atoli nie upoważnia nie do przypaszczania, iż ga- 
binet wiedeński podajaš w tej mierze jakąś ak- 
cyę dyplomatyczną. Pester Lloyd podnosi nadto 
iczne i trudne zapytania politycznej i finansowej 
natury, co do których przed aneksyą musiałoby 
nastąpić przynajmniej porozumienie między Au 
stryą a Węgrami, i p zychodzi do wniosku, iż ze 
względu na to, że rozchodzi się tylko o formal- 
ność, byłoby zbytecznem poruszać cały komplex 
zawiłych kweęstyj tem bardziej, skoro aneksya nie 
wymaga pośpiechu. Jeżeli aneksya w stanowczy 
sposób da się przeprowadzić, w takim razie kr. 
Kalnoky nie omieszka zawiadomić o tem oba rzą- 
dy. Dotąd jednak to nie nastąpiło, a na razie mo- 
żna tylko powiedzieć: beati pcss/dentes. 

Prezydentem miasta Pragi został, na 72 głosu 
jących, 70 głosami wybrany ponownie Dr Czerny. 
Ogłoszenie rezultata wyboru przyjęto grzmiącemi 
oklaskami. Dr Czerny at li oświadczył, iż obo- 
wiązki zawodowe i rodzinne nie pozwalają mn 
przyjąć zaszczytnego wyboru, i upraszał współo- 
bywateli, aby na godność prezydenta powołali 
inną osobistuść. Rezygoacyę przyjęto do wiado- 
mości i na czwartek naznaczono nowy wybór. 


W Londynie rozeszła się pogłoska, iż w naj- 
bliższym czasie zbierze się znowu europejska kon- 
fereneya w sprawie egipskiej. — Równocześnie 
donosi biuro Reutera z Kairu, iż sułtan zamierza 
wysłać wielkiego wezyra z pewną misyą do 
Egiptu. aż” 


Z Belgradu otrzymuje Polit. Corr. wiadomość, 
iż dyrektor serbskich kolei państwowych p. An- 
gust Richter i jeneralny inspektor Petkovie, udali 
się do Konstantynopola, aby się ostatecznie z Perta 
porozumieć co do miejsca, na którem ma być wy- 
budowanym graniczny dworzec kolejowy na linii 
Nisz Vranja. Szybkie załatwienie tej sprawy l.ży 
i t robót na linii Vranja 


ide (ATARI ai w. 


Wiedeń 14 września. 


ER 

© Budowa nowych linij kolei żelaznych ma 
w gospodarce naszego kraju nietylko stałe, eko- 
nomiezne znaczenie, ale zwykle jeszcze i dorażaą 
ważność, jeżeli w porę dostarcza ludności zarobku. 
W zeszłym roku była już podaoszoną w Czasie 
potrzeba linii Biała Wadowice, linii strategicznie 
ważnej, której budowa dostarczyłaby powiatowi 
wadowickiemu, najwięcej przez powódź dotknięte- 
mu, niezbęduego zarobku. Linia ta będzie z mocy 
nowego układu z koleją półaoeną budowaną, szło- 
by teraz o to, żeby została rychło podjętą. — 
Dolina Skawy była tego roku znowu powodzią 
dotkniętą, i cięższym jeszcze niz tego roku będzie 
przednowek na rok przyszły. Budowa rychła linij 
Biała - Wadowice, Wadowice Zator i Wadowice 
Skawce byłaby wielką pomocą. Jeżeli trasowanie 
i wypracowanie projektów rozpocznie się dopiero 
z wiosną przyszłego roku, to sama robota rozpo 
eznie się zaledwo z jesienią, a w czasie przed 
nowku lud żadnej pomosy mieć nie będzie. 

W wypadku tym niema racji, ani możaości wy- 
wierania nacisku na kolej północną, gdyż obowią 
zują ją umówione dalsze termina, a ma ona nis 
mało zajęcia z operacyami fiaansowemi dla 
uzyskania potrzebnych sum i z reorganizacyą 
administracyi według wymagań nowej may i 
Odnogi Wadowice-Zator-Skawce, które ma podo- 
bne prywatne przedsiębiorstwo otrzymać , muszą 
przejść przez Izby i zapewne przed jesienią przy- 
szłego roku sprawa załatwioną nie będzie, atol: 
linię Biała Wadowice mogłaby kolej północna przy- 
spieszyć. W tej mierze można się odwołać tylka 
do jej dobrej woli, ale sądzę, że odwołanie się ta 
kie ze strony kraju, popsrte ewentualaie przez 
rząd, może nie byłoby pozbawionem widoków po- 
żądanego skutku. Wartoby, żeby Wydział krajowy 
i miejscowe władze autoaomiczne o tem pomyślały. 
Via Peszt przychodzi znowu obszerna informa- 


Mianowania w c. k. armii. Major-audytor Raj- 
mund Endlischek, z sądu garnizonowego we Lwo- 
wie, mianowany referentem sprawiedliwości 7 kor 
pusu; zaś major-andytor Rafał Soika przeniesiony 
z Tarnowa do sądu garnizonowego we Lwowie. 


C. k. krajowa Dyrekcya skarbu mianowała kal 
kulanta rachunkowego c. k. Dyrekcyi lasów i do- 
men Rudolfa Widepuhla, urzędnikiem pomo- 
eniczym e. k. uizędu sprzedaży soli w Kałuszu. 


Dziś powraca poseł pruski przy Watykanie, 
p. Schlózer, do Rzymu. Ze strony dobrze rzekomo 
poinformowanej dowiaduje się Nat. Ztg, iż obe- 
cnie mniej niżeli kiedykolwiek można myśleć o 
porozumieniu na kościelno-politycznem polu. Po 
przebiegu ostatniego walnego zebrania katolików 
Monasterze, rząd uważa za obowiązek wzmo- 
ié swoją pozycyę obronaą przeciw centrum. — 
To też wnioski tego stronnictwa , domagające się 
rewizyi wyd majowych, powrotu stowarzyszeń 
zakonnych i t. d., chociaż wywołają w sejmie żywą 
dyskusyę, mogą być uważane z góry, jako nie- 
mające żadnych widoków powodzenia. 


O znakomitej fandacyi ks. Aleksandra Lubo 
mirskiego, o której już wczoraj podaliśmy wiado- 
mość, pisze Gazeta Lwowska: 

„Krajowi naszema przybyła wielka dobroczynna 
fandacya. Książę Aleksander Lubomirski złożył 
w wiedeńskim banku dla krajów koronnych sumę 
dwóch milionów franków w złocie (982,418 złr. 
35 et.), którą w akcie fandacyjnym, spisacym i 
podpisaaym z JE. p. Namiestnikiem w pałacu 
ambasady austryacko-węgierskiej w Paryżu dnia 
381 sierpnia b. r, oddał rządowi do dyspozycyi 
ną urządzenie i utrzymanie schroniska dla chłop 
ców opuszczonych lnb złego prowadzenia się. 
Na razie przytaczamy z aktu fundacyjnego tylko 
główne postanowienia : 

Zakład nosić będzie nazwę: „Schronisko fun 
dacyi księcia Aleksandra Lubom rskiego,* i urzą- 
dzony zostanie w Krakowie lub jego uajbliższej 
okolicy, w osobao wybudować się mającym gma 
cha monumentalnym pośród ogrodu. W schronisku 
pomieszczenie znajdą chłopcy opuszczeni lub złego 
prowadzenia się, wyznania katolickiego, pocho 
dzący z Galicyi i W. Ks. Krakowskiego. Zakład 
zajmować się będzie ich wychowaniem religijnem 
cya, że jakkolwiek zapewne żadne mocarstwo|i moralnem oraz przygotowawczem kształceniem 
nie miałoby nie przeciw ustaleniu stosunku pro-|do zawodów praktycznych. 
wineyj okupowanych, przecież sprawa ta- musi] W swoim czasie podamy bliższe szczegóły z aktu 
być odroczoną z powodów zewnętrzaych i we: fandacyjnego. Możemy zapewnić, że rząd dołoży 
wnętrznych. wszelkich starań, aby w myśl iotencyi szlache 
Aneksya zależy, wedłag zapatrywania wspólne- tnego ‘fundatora, fundacya jaknajrychlej weszła 


Z Warszawy piszą do Polit. Corr., iż z powodu 
wydalań Polaków z Prus, powstaje wzburzenie 
w rosyjskich fabrykach w Królestwie Polskiem, 
w których liczni. niemieccy robotnicy są zatrn 
dnieni. Zaszły już nawet dość szorstkie starcia 
pomiędzy niemieckimi a polskimi robotnikami. 
Szczególnie w Łodzi i Żyrardowie przyszło do 
konfliktów, które jednak w zarodzie szybko przy- 
tłamiono. 


Zamieściliśmy wczoraj doniesienie Polit. Corr.. 
iż złożenie z tronu króla Anamu zostało postano- 
wionem. Wiadomość tę zdaje się potwierdzać na- 
stępujący komunikat Ajencyi Havasa: Prawdą 
jest, że jenerał Corucy za przybyciem do Anamu 
żądał pełnomocnictwa, ażeby mógł po prostu do- 
konać aneksyi Anamu, rząd jednak odrzucił tę 
propozycyę bez wahania, ponieważ podówczas wła- 
śnie ugoda regulująca protektorat przedłożona była 
Izbom, ponieważ toczyły się rokowania o traktat 
z Chinami i ponieważ nakoniec niemożność stwo- 
rzenia administracyi wewnętrznej, czyniła aneksyę 
niepodobną i dotychczas taką ją czyni. Pomimo 
tego wypadki w Hue zniewalają obecnie do wy- 
stąpienia z większą energią. Rząd zatem udzielił 
jenerałowi  Courey rozległego pełnomocnictwa, 
upoważniające go: w razie potrzeby nawet do przed- 


D» Polit. Corr. piszą z Petersburga: „Tatejsza 
opinia publiczna zajmuje się bardzo żywo sprawą 
wydalania z Prus poddanych rosyjskich. Niesła- 
szną byłoby rzeczą upatrywać w tych objawach 
nieprzyjazną Kosyi demonstracyę lub środek ostro- 
żności, mający na celu zabezpieczenie niemieckich $ 
poddanych w Niemczech przeciw konkurencyi obco- - 
krajowców. Najmniej zaś należy ostatnie kroki 


I dziś otrzymane wiadom ści nie rzucają jesz 
cze zupełaie jasnego światła na zatarg hiszpańsko - 
niemiecki. Telegramy z Madrytu, podlegające cen- 
zurze rządowej, zapewniają, iż zapanował tam spo- 
kój i że jest wszelka nadzieja zgodnego załatwie- 
nia tego zatargu. Pochodzące zaś z innych źródeł | 


wiadomości kategorycznie twierdzą, iż Hiszpania 


przysługa, ale jako okrutna psota wyrządzona drążyć cicho dziury w pochyłości szańca i piąć |nagle trafił na kamień — upadł. Wtem huk stra- 


chwili, w której sobie zadał pytanie, gdy nagle 


P O TO P Szwedom. Wyobrażał sobie: jak się przerażą, jak | przed nim rozległ się tupot miarowych kroków i się zwolna ku armacie. szliwy rozdarł powietrze; ziemia zakolebała się, 
Miller będzie zębami zgrzytał, jak będzie poglądał kilka naraz głosów spytało w różnych odległo- Po kwadransie pracy zdołał ręką chwycić się rozrzucone szczątki drzewa i żelaza, kamienie, © 
w niemocy na owe mury— i chwilami śmiech pu- | ściach: fe za otwór armaty, Przez chwilę zawisnął w po-| bryły lodu, ziemi zaświstały mu koło uszu i ta 

(144) POWIEŚĆ sty go brał. — Kto idzie? A | „, | wietrzu, lecz niepospolita jego siła pozwoliła mu | skończyły się jego wrażenia. s 
rzez I jak sam poprzednio mówił: nie doznawał ża- „Pan Andrzej stanął, jak wryty. Uczyniło mu się utrzymać się tak, dopóki nie zasunął kiszki w pa-| Potem rozległy się nowe kolejne wybuchy. To 

p dnej rzewliwości, ni strachów, ni niepokojów, ani | nieco ciepło. SE szczę armaty. - jaszcze z prochem, stojące w pobliżu kolubryny, 

Henryka Sienkiewicza. mu do głowy nie przychodziło, na jak straszne] — Swój — odezwały się inne głosy. — Naści piesku kiełbasy! — mruknął — tylko eksplodowały od pierwszego wstrząśnienia. -<8 
sam naraża się niebezpieczeństwo. Szedł tak, jak| — Hasło? się nią uie udław! Lecz pan Kmicic już tego nie słyszał, leżał bo- 

idzie żak do cudzego ogrodu szkodę w jabłkach| — Upsala! To rzekłszy spuścił się na dół i począł szukać | wiem jak martwy w rowie. SE 

Tom trzeci. czynić. Przypomniały mu się dawne czasy, kiedy] — Odzew? sznurka, który przyczepiony do zewnętrznego koń | Nie słyszał również, jak po chwili głachej eiszy 

(Ciąg dalszy.) to Chowańskiego podchodził i nocami wkradał się] — Korona |... ; = cą kiszki zwieszał się w rów. rozległy się jęki ludzkie, krzyki i wołania na po- | 

i do trzydziestotysięcznego obozu w dwieście takich] , Kmicic zmiarkował w tej chwili, że to straże Po chwili zmacał go ręką. Lecz teraz przycho |moe; jak na miejsce wypadku zbiegła się bizko 

ROZDZIAŁ XVIII. jak sam zabijaków. się zmieniają. 


dziła największa trudność, bo należało skrzesać | połowa wojsk szwedzkich i sprzymierz nych, jak 
ognia i sznurek zapalić. następnie przyjechał sam Miller w towarz s 
Kmicic zatrzymał się przez chwilę, czekając aż | całego sztabu. A 
szmer nieco większy uczyni się między żołnierza- Harmider i zamieszanie trwały dłago, zanim 
mi na szańcu. Nakoniec począł uderzać zlekka|z chaosu zeznań wydobył jenerał szwedzki pra- 
krzesiwkiem w krzemień. wdę, że kolubryna została umyślnie przez kogoś 
Lecz w tej chwili nad jego głową rozległo się |rozsadzona. Nakazano natychmiast poszukiwania. 
w niemieckim języku pytanie: Jakoż nad ranem szukający żołaierze odkryli le. 
— A kto tam w rowie? żącego w rowie pana Kmicica. SPI 
— To ja Hans! — odrzekł bez wahania Kmi-| Pokazało się, ża był tylko ogłuszony — i od 
cie: — stempel mi djabli do rowa wzięli, więc wstrząśnienia stracił początkowo władzę w rękach 
krzeszę ogień, by go znaleść. i nogach. Cały dzień następny trwała ta niemoc. — 
— Dobrze, dobrze — odrzekł puszkarz. — Szczę- | Leczono go najstaranniej. Wieczorem odzyskał pra- 
ście, że się nie strzela, bo samo powietrze łebby | wie zupełnie siły. ; 
ci urwzło. EH Miller kazał go natychmiast stawić przed sobą. 3 
— Aha! — pomyślał Kmicie: — wię: kolubryn- | Sam zajął miejsce Środkowe za stołem w swej 
ka prócz mego naboju, ma jeszcze swój własny. kwaterze, obok niego zasiedli książę Heski, Wrze- 
Tem lepiej. szczowicz, Sadowski, wszyscy znamienitsi oficero- 
W tejże chwili wysiarkowany sznurek zajął się| wie szwedzcy, a z polskich Zbrożek, Kaliński FI 
i delikatne iskierki poczęły biedz ku górze po jego | Kuklinowski. 3 
suchej powierzchni. ` „ ., („| Tem ostatni na widok Kmicica posiniał i oczy 
Z szańca dochodził szmer. Widocznie piechota] Czas był zmykać, Kmicic więc puścił się, nie |zaświeciły mu się jak dwa węglę, a wąsy 4 
stała wedle dział w gotowości. Ale sama wynio- |tracąc minuty, wzdłuż rowu, co sił w nogach. nie drgać. Więc nie czekając na pytania je a 
słość szańca zakrywała Kmicica: mogli go ngły.|bardzo jaż zważając na hałas, jaki czynił. Lecz| rzekł: I A 
szeć, nie mogli zobaczyć. Teraz chodziło mu tylko | gdy ubiegł jakieś dwadzieścia kroków, ciekawość — Ja tego ptaka znam... To z załogi często- 
o to, czy z dołu potrafi dostać się do otworu ar-|przemogła w nim poczucie straszliwego. niebezpie- | chowskiej. Zwie się Babinicz. s 
maty, która wznosiła się wysoko nad jego głową. |Czeństwa. „Nuż sznurek zgasł, wilgoć jest w po- 
Na szczęście boki rowu nie były zbyt spadzi- |wietrzn!* — pomyślał. I zatrzymał się. Rzuciwszy (Ciąg dalszy nastąpi). 
st; a oprócz tego nasyp Świeżo uczyniony, lubo |za siebie spojrzenie, ujrzał jeszcze iskierkę, ale - 
polewany wodą, nie zdołał zmarznąć, gdyż od|już nierównie wyżej, niż ją zostawił. 0007 ROE (80 
niejakiego czasu panowała odwilż, — Ej, czy ja nie za blizko? — rzekł sobie i 
Wymiarkowawszy to wszystko, Kmicie począł |strach go zdjął. Puścił się znowu całym pędem, 


— Dam ja wam Upsalę i koronę! — mruknął. 

I uradował się. Była to istotnie dla niego oko- 
liczność nader pomyślna, bo mógł linię straży 
przejść właśnie w chwili zmiany: wart, gdy stą- 
pania żołnierzy głaszyły jego własny krok. Jakoż 
tak uczynił bez najmniejszej trudności i szedł za 
wracającymi żcłnierzami dość Śmiało, aż do sa- 
mego szańca. Tam oni wykręcili by go obejść — 
on zaś posunął się szybko ku fosie i ukrył się 
w niej. 

Tymczasem rozwidniło się cokolwiek. Pan An- 
drzej i za to podziękował niebu, inaczej bowiem 
nie mógłby po omacku zaaleść upragnionej kolu 
bryny. Teraz, zadzierając z rowu głowę do góry 
i wytężając wzrok, ujrzał nad sobą czarną linię 
oznaczającą brzeg szańca, i równie czarne zarysy 
koszów, między któremi «stały działa. 

Mógł dojrzeć nawet ich paszcze wysunięte nieco 
nad rowem. Posuwając się zwolna wzdłuż rowu 
odkrył nareszcie swoją kolubrynę. Wówczas stanął 
i począł nasłuchiwać. 


Kompanionowie stanęli mu na myśli: Kokosiń- 
ski, clorzymi Kulwiec Hippocentaurus, centkowaty 
Ranicki z senatorskiego rodu, i inni; więc we- 
stchnął na chwilę za nimi. „Zdaliby się teraz, 


Co tedy działo się z panem Andrzejem i jakim 
sposobem zdołał przywieść swój zamiar do skutku ? 
A Wyszedłszy z twierdzy, postępował czas jakiś 

rokiem pewnym i ostrożnym. Przy samym końcu wa ER i - 

pochyłości przystanął i słuchał. Cicho =A naokół, amr yi > możnaby jednej nocy że sieść 
zacicho nawet, tak, że kroki jego chrzęściały wy-| m NEM s - 

raźnie po śniegu. W miarę też jak oddalał się od u trochę ścisnęło go uczucie samotności, lecz 
murów, postępował coraz przezorniej, I znowu stą- |1% Krótko. Wnet pamięć przywiodła mu przed 
nął, i znowu słuchał. Bał się trochę pośliznąć i oczy Oleńkę. Miłość Erig zes się w nim z niezmier- 
upaść, a to, aby swej drogocennej kiszki nie za |74 Siłą. Rozczulił się... Zeby choć ta dziewczyna 
moczyć, więc wydobył rapier i wspierał się na | wogła go widzieć, dopierożby nradowało się w niej 
jego ostrzu. Pomogło to wielce. serce. Myśli ona może jeszcze, że on Szwedom 

Tak, macając przed sobą drogę, po upływie pół służy... A pięknie słaży! zaraz im się przysłaży ! 
godziny usłyszał lekki szmer wprost przed sobą. i będzie, jak ona się dowie o tych wszyst- 
„Ha! czuwają... wycieczka nauczyła ich ostrożno kich jego hazardach ?., Co ona sobie pomyśli ? — 
ści!“ pomyślał, I szedł dalej bardzo żuk: malde. Pomyśli pewnie: „wicher on jest, ale jak przyj 
Cieszyło go to, że nie zbłądził, bo ciemność była dzie do rzeczy, czego iany nie uczyni, to on u- 
taka, że końca rapieru nie mógł dojrzeć, „Tamte | 920515 gdzie inny nie pójdzie, on pójdzie!... taki 
szańce są znacznie dalej... więc idę dobrze!“ gzę. |t0 ten Kmicie ć i : 
pnął sobie. — Jeszcze ja nietyle dokażę! — rzekł sobie 

Spodziewał się też nie zastać przed szańcem pan Andrzej — i chełpliwość owładnęła go zu- 
ladzi, bo właściwie mówiąc, nie mieli tam nie do | pełnie. i ey f 
roboty, zwłaszcza po nocy, Mogło tylko być, že|_ _ Jednakże, mimo tych myśli, nie zapominał, gdzie 
na jakieś sto lub mniej kroków stały pojedyncze |Jest, dokąd idzie, co zamierza czynić, i począł iść 
straże, ale miał nadzieję łatwo je przy takiej cie- jak wilk na nocne pastwisko. Obejrzał się za sie 
mności wyminąć. bie raz i drugi. Ni kościoła, ni klasztoru! Wszyst- 

W duszy b ło mu wesoło. ko pokryła gruba, nieprzenikniona pomroka. Miar 

Kmicic nietylko był człowiek odważny, lecz i|kował jednak po czasie, że musiał już dojść da- 
zuchwały. Myśl rozsadzenia olbrzymiej kolubryny |leko i że szaniec może być tuż, tuż. 
radowała do głębi jego duszę, nietylko jako bo-| — Ciekawym, czy straże są? — pomyślał. 
haterstwo, nietylko jako niepożyta dla oblężonych | Lecz nie zdołał ujść jeszcze dwóch kroków od 
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jego „rozmowy z Polakiem,“ które nasz dziennik 


- kwestyę prowincyj zachodnio rosyjskich, jako głó- 


_  korusami i ukrainofilami. Czy Małoruś zachowa i 
= wyrobi język swoich pięknych pieśni i mowę Szew.: 
_ ezenki, czyli też przyjmie gotowy już i wyrobio- 


2 CZAS z Środy 16 Września 1885, 


rządu pruskiego tłómaczyć sobie jako rezultat wo-handlowych Rosyi, dla której się otwiera nie-|rach rządzących w Rosyi, partya liberalna złożyła| do grobu familijnego w Duksztach, wśród licznego | udała się sama do domu i przechodząc pod domem 
traktatu, zawartego niedawno pomiędzy Prusami | zmierzone pole. broń, pozostawiając wszystkie gałęzie administra- | udziału duchowieństwa, obywateli i ludu. rodzicielskim ławeczkę na Rudawie, spadła do wody 
i Rosyą dla powstrzymania niebezpieczeństw so-| Końcowa kartka broszury napisana w tonie za-|cyi w rękach reakcyonistów. Przyznają nareszcie, | — Ciekawe odkrycie zrobionem zostało ostatnie-|i utonęła. Zwłoki jej wydobyto z wody pod młynem 
cyalizmu. Najtrafniejszem zdaje się być przypusz-| palonej, niemal patetycznej odezwy pojednawczej|że rząd w Rosyi „zawsze może stłumić widmo|mi czasy w Kijowie. Przy kopaniu fundamentów pod zwierzynieckim. 
czenie, iż książę Bismark, który czujne zwraca|do obu społeczeństw — polskiego i rosyjskiego. liberalizmu, skoro tylko zechce,“ i że „zwycięzka|dom w pobliżu soboru św. Zofii, robotnicy znaleźli 
oko na wszystkie manifestacye niegermańskich ży-| Sądząc z okoliczności, że miałem w ręku drugie]reakcya opiera się na niezmiernej większości opi-|w ziemi naczynie gliniane, szczelnie zamknięte i do- 
wiołów w Niemczech, dostrzegł od pewnego cza-|wydanie tej bądź co bądź ciekawej odezwy, należy |nii ogółu“ i t. d. f skonale zachowane, w którem znajdowały się klejno- 
su silniejszy rozwój polonizmu w W. Ks. Poznań-|mniemać, — że w swoim czasie musiała ona na „Odrzućcie ztąd frazesy na liberalną modłę|ty i stroje kobiece. Przedmioty znajdujące się w tem 
skiem, a pragnąc sparaliżować ów ruch, postano- się zwrócić uwagę społeczeństwa polskiego, jak-| ukute — mówi od siebie p. Katkow a pozostaną | naczyniu” pochodzą z X lub najpóźniej XI wieku; 
wił usunąć o ile możności wszystkie te osoby, któ- | kolwiek pochodzi od człowieka, który nie podzie- | w tem zeznaniu złote słowa prawdy, które warto |jest tam kilka czepców nadzwyczaj bogatych, wiele 
re świadomo lub bezwiednie przyczyniały się do|la rutynicznych poglądów polskich. znać i pamiętać nietylko samym rewolucyonistom, | różnego rodzaju klejnotów i 9 sztuk srebra w formie 
wzmocnienia owego prądu. Druga, godna uwagi broszura wyszła w Pozna-|bo nie należy ich zapominać ani zdrowej części | kwadratu, znanych pod nazwą grzywny. Pomiędzy 
Przyjmując takie zapatrywanie, nie można zgo | niu, wkrótce po śmierci margrabiego Wielopol-|społeczeństwa, ani samemu rządowi. Co się zaś|tem wszystkiem są jeszcze szczątki jakiejs materyi. 
dzić się na żądanie niektórych rosyjskich dziea- | skiego i nosi tytał: „Literacki i polityczny spadek|tyczy ex-terorystów, zgrupowanych około pisma|Nie można dojść ani gatunku jej, ani koloru, tylko 
ników, aby gabinet petersburski odpowiedział na|po Wielopolskim.* Treść jej stanowi wszechstron | Obszczeje Dieto — to obranie dziś przez nich|doskcnale widać złote i srebrne nici, któremi była 
postępowanie rządu pruskiego ogólnem wydale-|na ocena krytyczna utworów literackich i działal sztandaru z napisem: „nauka i moralność“ jest|przetykaną. Jeden czepiec w formie dyademu, ma na 
niem z Rosyi zamieszkałych tu Niemców. Ze sta- | ności społecznej zmarłego margrabiego, którego oczywiście wynikiem bezsilności na dotychczaso-| przodzie rząd spadających srebrnych i złotych ozdób, 
nowiska obrażonego uczucia narodowego, byłoby | błędność taktyki autor wykazuje z większą dosa-|wem ich polu. Potrzebowali oni usprawiedliwić|a w miejscu, gdzie mają być uszy, są przyczepione 
to może usprawiedliwionem, nigdy jednak ze sta- |dnością, niźli to czynią liczni przeciwnicy Wielo- | bezczynność swoją wobec koła, z którego rekru-|długie kolczyki. Naczynie zawiera oprócz tego bar- 
nowiska politycznego i ekonomicznego. Tym spo- | polskiego; chociaż jednocześnie daje bardzo wy-|towali siły swoje i środki, jak również wobec to-|dzo wiele naszyjników i naramienników srebrnych, 
sobem bowiem mogłyby być wywołane burze gro- |rażny zarys głębokości politycznego umysła Wie-|warzyszy broni i przyjaciół swoich w Europie.|i złoty pierścionek, który zdaje się sięgać odległej 
żne dla pokoju; dalej należy i na to zwrócić uwa- | lopolskiego i daleko sięgającej przezorności jego | Zapożyczynie przez nich u liberałów szumnych |starożytności. Liczba rozmaitych ozdób ze srebra i 
8ę, że Rosya nie cierpi tak, jak Niemcy na prze- Į programu. Tym, którzy odrzucają wszelką może |frazesów i niemających treści „komunałów, pozba- | szczerego złota jest także wielką; są one po części 
ludnienie, i że wydaleni z Prus poddani rosyjscy |bność zbliżenia się do Rosyi na tej zasadziej, że wis wprawdzie ich wystąpienie godności moral-|robotą filigranową, bardzo staranną, a niektóre po- 
mogą z łatwością znaleść zajęcie na tych zna-| Polska wiele ucierpiała od surowości rosyjskich|naj, któraby je „odznaczała przy szezerem wyzna- | kryte piękną emalią. Wszystkie te przedmioty są 
eznych obszarach Rosyi, gdzie dotychczas daje się |dowódeów, albo od sotni kozackich, autor przypo-|niu żalu, lecz nie odejmuje temu wystąpieniu do-|bardzo piękne, a robota ich świadczy o bardzo wy- 
uczuwać brak sił roboczych. Wydaleńcy ci zresztą | mina wyprawy kondotyerów polskich przeciwko | niosłości. sokim stopniu cywilizacyi, chociaż pochodzą z tak 
mogą przynieść z sobą ziarna postępu i cywiliza-| Rosyi w epoce zamieszek (smutnoje wremja); tym Niedawno jeszcze wszystko w Rosyi wyda-|odległej starożytności. 
cyi, jak to miało miejsce w czasie wychodźtwa|zaś, którzy potępiają politykę margrabiego, którzy |wało się cudzoziemcom — ba— i nie samym tylko] — Wyprawa Adeliny Patti. W jednym z wię. 
kalwinów do Niemiec, zmuszonych do emigracyi | uważają jego ideę unii z Rosyą za zgubną dla|cudzoziemeom — rozchwianem, podkopanem, go-|kszych magazynów Londynu zamówiła diva przed 
skutkiem odwołania za Ludwika XIV edyktu nan- | narodu polskiego, dlatego, jak powiadają, że „ten|towem runąć lada chwila it. d. Dość było jednak į niedawnym czasem niezbyt wielką lecz gustowną wy- 
tejskiego. kolos wszystko niweluje i pochłania,“ autor słu- ufności w sobie, świadomości własnej siły i obo-|prawę z4 sumę 10,000 fr. Właściciel magazynu skoń- 
W każdym razie postępowanie Prus przyniesie|sznie wskazuje na stosunki rosyjsko-finlandzkie. |wiązku, konsekwencyi i energii — by w krótkim |czywszy takową, wystawił ją i niebawem tak Patti, 
tę korzyść rządowi rosyjskiemu, iż niespokojne] Na chwilę obecną autor się zapatruje bardzo|stosunkowo czasie — bo przecież krótki czas u- jak i Nicolini, zaczęli odbierać ze wszech stron ży 
żywioły nie będą mogły tak łatwo, jak dotychczas, |trzeżwo; rozumie on, że teraz nadzieja powrotu | płynął od chwili, kiedy wzięliśmy się do roboty f czenia wszelkiej na przyszłość pomyślności. Nakoniec 
przekraczać granicy i rozwijać w pobliżu Rosyi | do rezultatów, osiągniętych przez politykę Wielo-|na seryo — wszystko to okazało się jakąś zmorą, į diva zaprosiła na wieczór do siebie grono przyjaciół, 
swojej agitacyi. Tem też należy prawdopodobnie | polskiego — byłaby mylną, chociaż zaznacza obok Í wypadkową i prędko przemijającą chorobą zdro-|którym oznajmiła, iż wyprawa przeznaczoną jest dla 
tłómaczyć sobie bierne zachowanie się rządu ro-|tego, że w tej właśnie chwili, gdy margrabia do. | wego zkądinąd i potężnego organizmu. jej chrzestnej córki. „W razie zaś, gdybym miała za- 
syjskiego wobec wydaleń pruskich, a represalia | gorywał na obczyźnie (w Dreznie w 1878 roku),  „Zdumiewa też to niepomału cudzoziemców! — | miar powtórnie wyjść za mąż,“ kończyła śpiewaczka, 
Rosyi ograniczą się niezawodnie na kilkuset włó- myśli jego, ideały i dążności wsiąkały coraz głę- | Rosya przedstawia się dziś ich oczom inną i weale] „oświadczam szanownemu zgromadzeniu, iż na wy- 
częgach niemieckich, pozbawionych utrzymania i|biej i szerzej do świadomości społeczeństwa pol |nie tych rozmiarów jednostką — przychylni i nie-| padek ten, posiadam dostateczną ilość bielizny,!* 
podejrzanych zkądinąd. Wydalania takich jedno skiego; margrabia stawał się większym w oczach | przychylni spoglądają teraz na nią inaczej, kłócić] — Z Paryża otrzymał Dziennik Polski telegram 
stek są zresztą już w toku. Ubolewać tylko na-|ziomków swoich, którego nie potrafili ocenić w swo-|się z nią nikt nie ma już ochoty— przeciwnie wy-|donoszący, że p. Osławski, zamieszkały od wojny r. 
leży, iż banicye z Prus wykonywane są z niezwy- |im czasie; jego zaś hasło: „przeszłość — przeży-|nihła wszędzie chęć zostawania z nią w zgodzie, |1831 w Paryżu i tam dobrze znany w kołach towa- 
kłą surowością, skutkiem czego charakter zarz% |ta, przyszłość należy badować na nowych podsta |korzystania z jej potęgi i kierowania jej ku ko-|rzyskich, złożył na ręce Namiestnika Zaleskiego bar- 
dzeń został spaczony, niemniej, że dotkniętym ba- į wach,“ staje się dewizą społeczeństwa, wytrze- rzyści własnych interesów.“ dzo znaczne kapitały na rozmaite fundacye w na- 


Repertuar teatru krakowskiego. 


We czwartek 17go: Dom otwarty, komedya 
w 3 aktach, przez Michała Bałnckiego, oraz „Nro 36 
i 37“ (Les Méli- Mólos de la rue Meslay), kome- 
dya w 1 akcie, przez Marc-Michel i Halevy. 


W sobotę 19go: Po raz pierwszy Książę Zilah, 
sztuka w 4 aktach, z prologiem, przez J. Claretie, 
przekład K. Arwina-Zielińskiego. 


Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk Pię- 
knych w Sukiennicach otwarta codziennie od godziny 11ej 
do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedzielę 15 cent., 
w dnie powszednie 30 centów. 

Muzeum Narodowe (w Sukiennicach) otwarte jest codzien- 
nie od godziny 1lej do 3ej popołudniu z wyjątkiem My: 
niedziałków, za opłatą wejścia 20 cent. w dzień zwykły: 
w niedziele i święta po 10 cent. od osoby. 

Groby królewskie i skarbiec w katedrze na Wawelu 
zwiedzać można w dni powszednie o godzinie 10ej w nie- 
dziele i święta o godzinie * 12. 

Groby zasłużonych (w krypcie na Skałce), Grób Skargi 
(u św. Piotra), eraz Skarbiec kościoła N. P. Maryi, oglą- 
dać można w chwilach wolnych od nabożeństwa za zgło- 
szeniem się do zakrystyi. 

Muzeum Techniozno-Przemysłowe w gmachu Franciszkań- 
skim otwarte codziennie od godziny 10ej do 6ej.—Wstęp 
20 et. od osoby. W niedziele od 10ej do 2ej bezpłatny. 

Gabinet Archeologiczny Uniwe tu Jagielloń. (Colle- 
gium majus) zwiedzać można codziennie od godziny sz 
od lej — prócz niedziel, świąt j feryj uniwersyteckie 
+ezpłatnie. 

Muzeum XX. Czartoryskich otwarte dla zwiedzających we 
wtorki, czwartki i soboty od 10—12, o ile w te dnie nie 
przypadają święta. 

D. 14go września pogoda; term. od 9:8 doszedł 
do 19:0 C. Barometr z małą zmianą; o godzinie fej 
ano d. 15go stan jego byt 747:4 millim, termom. 
9:0 C. —- Wiatr zachodni. 

— we środę d. 16go września: Suched. śś. Lud- 


miły i Edwarda. 


Wiadomości artystyczne, literackie 
i naukowe. 


nicyą osobom, nie pozostawiono dość czasu do źwiającego się z mrzonek romantycznych. Rada Tak mówi p. Katkow. Czy to tryumfowanie|szym kraju. My dodać możemy z naszej strony, że : 5 
uporządkowania swoich interesów, narażając je| polityczna e aa markiza i zachowanie samo-|nie jest jeszcze zawczesnem? już dawniej słyszeliśmy o podobnych szlachetnych] Praga 13 września. (J. K.) Po raz RRUAR 
tym sposobem na dotkliwe straty materyalne, a|istności narodowej w sojuszu państwowym z Ro- zamiarach p. Osławskiego, posiadającego znaczny ma-|PI4ty zapełnia tutejszy teatr narodowy czeski 
nawet na ruinę.* syą, znajdzie, przy okolicznościach bardziej przy- | SS Rs | jatek. słynny balet, Eæcelsior, przedstawiany „na ej 
jaznych, swoich sumiennych i świadomych wyko- K ik AL : . — Scena uliczna w Atenach. Redaktor naczelny | deskach. Kiedy zwykle baletom przewodniczy mi 
nawców. ronika miejscowa I zagraniczna. pisma Akropolis, p. Gabrielides, idąc przez ulicę |banalna, Eæcelsior na głębszej oparty jest pod: 
Porównywaniem stosunków polsko-niemieckich i Kraków is atii został zatrzymany i uderzony kijem w głowę przez] Stawie, wyraża bowiem w rozwoju cywihzacyi 


walkę ducha ciemności z jeniuszem światła. Osta- 
tni w końcu odnosi zwycięztwo. Tej walce zawdzię- 
cza istnienie swe pierwszy parostatek wprowadzo- 
ny w ruch na Wezerze, dalej następuje stos Volty, 
rażący iskrą swą ducha ciemności, który chciał 
zniszczyć to dzieło, telegraf i kanał Sueski. Po 
każdem, nad duchem ciemności odniesionem zwy- 
cięztwie, odbywają się epizody "choreograficzne. 
Pięknym jest taniec pełnych wdzięku francuskich 
poczty lionów, charakterystyczne ewolucye choreo- 
graficzne posłańców z depeszami, oraz produkcye 
tańców narodowych ludów nagromadzonych nad 
kanałem. Na scenie praskiej nie było walki wojsk 
światła i cieniów, ani właściwego, jak na innych 
scenach, otwarcia kanału Suezkiego, ale za to przed- 
stawiono przebivie'tunelu arlberskiego, czego gdzie- 
indziej nie bywa. Balet powyższy odznacza się, 
jak na stosunki miejscowe świetną, rzec można, 
wystawą, dzięki staranności i gorliwej pracy dy- 
rektora p. Schuberta. 


a . 
Sp raw y zagraniczne. słuchacza medycyny, za umieszczoną o nim w po- 
—— Prezydent miasta Dr Szlachtowski powrócił do] wyższym dzienniku wzmiankę. P. Gabrielides zasko- 
Krakowa dzisiaj rano wiedeńskim pociągiem kuryer-|czony znienacka, strzelił z rewolweru do napastnika, 
skim. lecz kula minęła go i ugodziła śmiertelnie przecho- 
— Nadzwyczajne posiedzenie Rady miejskiej od-|dzącego w tejże chwili korespondenta kilku pism 
będzie się we czwartek d. 17 b. m. o godzinie Sej| francuskich, p. Delonguy, który też po kilka godzi- 
po południu w sali obrad Rady miejskiej. Po po-|nach wyzionął ducha. P. Gabrielides oddał się sam 
siedzeniu jawnem nastąpić ma posiedzenie poufne.|w ręce władzy, która zaaresztowała też i jego na 
W tych dniach także, dziś lub jutro, odbędzie się po- | pastnika. 
siedzenie komisyi gazowej, na którem ważniejsze spra — Mormoni sprzykrzywszy sobie pobyt w Stanach 
wy przyjdą pod obrady. Zjednoczonych, zakupili w Stanach meksykańskich 
— Magistrat ogłasza, co następuje: Wskutek ode-| Sonora i Chihuahna, posiadłość obejmującą milion 
zwy komendy uzupełniającej 13-go pułku piechoty|akrów przestrzeni, gdzie zamierzają założyć własną 
w Krakowie i na żądanie Zarządu domu Inwalidów | siedzibę. 
we Lwowie, Magistrat wzywa wszystkich inwalidów, | — Wyspy Karolińskie stanowią dziś przedmiot 
przebywających stale w Krakowie, aby dnia 25-goļ uwagi niemal całej Europy, choć niedawno nikomu, 
września b. r. 0.godzinie 10 przed południem, wraz|nawet Hiszpanom, nie przychodziło na myśl zajmo- 
z dokumentami inwalidów w Wydziale V Magistra-| wać się niemi. Karoliny składają się z przeszło pię 
tu niezawodnie się zgłosili. ciuset wysepek, z których kilka jest wcale nie za- 
— Superiorem domu 00. Jezuitów przy kościele |mieszkałych. Wyspy te tworzą dwie grupy. Jedna 
św. Barbary w Krakowie zamianowany został X. Sta- | składa się z wysp Toi, Quiros, Dublon, Udot, Caap 
nistaw Załęski 8. J. Administratorem kościoła ów.|i Umol, gdzie ma filię t. z. Towarzystwo handlowe 
Barbary i niemieckim kaznodzieją tamże pozostaje poļi kolonizacyjne Oceanu Spokojnego, którego główna 
dawnemu X. Eberhard 8. J. filia jest w Hamburgu. Głównym punktem drugiej s 
— Książki szkolne. C. k. austr. Ministerstwo wy-|grupy jest wyspa Yap, gdzie także zn jduje się filia | „Rozbiór zapatrywań Milla na „sprawę tworzenia 
znań i oświecenia zabroniło na książkach, przezna |tego towarzystwa, a oprócz tego domy handlowe Ko |pojęć* przez De Aleksaadra Raciborskiego; „Dwa- 
czonych dla młodzieży szkolnej, zamieszczania naf lamba, O'Keefa i niemiecki dom Hersteina. Głównym | krotay proces Galileusza” przez Dr Artura Wo- 
okładzinkach książek takich utworów literackich, które Í portem wyspy Yap jest Tamil, ze wszystkich stron |łyńskiego; „Wyniesienie na tron Stanisława Augu- 
dla młodzieży są zupełnie niestosowne, z jedynym otwarty, ale z powodu wielkiej ilości ref koralowych, įsta“ przez Grastawa WMeinerta; „Ludwik Nabielak 
wyjątkiem używanych zwykle ogłoszeń co do apro-|okręty tylko jedną drogą wpływać doń mogą. Wyspy | przez Władysława Zawadzkiego; „Franciszek Gril- 
bowanych książek szkolnych tego samego nakładu. | Karolińskie odkryte zostały przez Portugalczyka w r.ļ parser“ przez Dr Alberta Zippera; „Hans Makart 
Książki, niezastosowane do powyższego zakazu, nie] 1525. Były zwiedzone w 1543 r. przez Villalobosa, | przez Jana Wdowiszewskiego; „Udział Polaków 
otrzymają na przyszłość aprobaty lub zalecenia, aja gdy Lescano nadał im imię Karolin na cześć Ka-| w uprawie prawa międzynarodowego* pom Dr 
tym które aprobatę już uzyskały, będzie ona w ra-|rola II ówczesnego hiszpańskiego króla, cała Hiszpa-| Franciszka Kasparka; „Dwa grody śmierci przez 
zie przekroczenia odjęta. uaia sądziła, że ta nazwa wystarcza, aby te wyspy|Dr Sasa; „Kronika literacka;* „Zapiski bibliogra- 
— Prof. Dr Roman Pilat, który ze względów zdro-|stały się jej własnością. Na wschód od wyspy Yap, | ficzae.* 
wia zmuszony był czasowo zawiesić swe prelekcye,|znajduje się mała niezamieszkała wysepka Obi. We- 
powraca, jak się dowiaduje Gaz. Lvow., już w naj-|dług tradycyi, utrzymującej się wśród mieszkańców 
bliższym czasie z Fiirstenhofu, gdzie od wiosny ba-|wyspy Yap, na Obi przebywali czas jakiś Hiszpanie, 
wił, do Lwowa i w zimowem półroczu rozpocznie naļa prawdopodobnie był to Lescano ze swoją załogą 
nowo wykłady na tamtejszym uniwersytecie. Wyspa Yap zawdzięcza istnienie swoje podmorskim 
— Dar. Cesara udzielił z swej prywatnej szkatuły | wstcząśnieniom Ma ona 150 kilometrów przestrzeni. 
komitetowi szkolnemu w Pietruszej woli, w powiecie |Rafy koralowe otaczają ją dokoła; pomimo to roślin- 
Jasielskim, na odbudowanie szkoły tamże, zapomogi|na wegetacya jest dość obfita, palmy kokosowe, drze 
w kwocie 100 złr. wo chlebowe nazwane rima przez Karolińczyków i 
— Dyrekcya lwowskiego Towarzystwa wzajemnej |pomarańcze są tu w znacznej ilości. i 
omocy organistów ogłasza, że zjazd delegatów na-| Małe pasmo gór prz dziela wyspę Yap na dwie | 80 WE 
Aji we Lwowie w d. 13 i ia patisteli r. b.,|części, od północy do południa. Liczne strumyki| przez E. Jachowicza ; „Przegląd piśmiennictwa kra- 
a posiedzenia odbywać się będą w tym samym lo-|spływające z gór, użyżniają dolne części wyspy. jowego i zagranicznego“; „Wiadomości bieżące, 
kalu, co w r. 1883. Chociaż wyspa Yap służy tylko do produkcyi orze-| literackie, naukowe, artystyczne i społeczne,“ „Ne- 
— Pożar zniszczył w Szmeksie na Węgrzech ho-|chów kokosowych, których wywóz odbywa się eo|krologia.* 
tel „pod pięknym widokiem,“ w którym znajdowała|roku w stycznia i w lutym, znajduje się tam w środ- ; A E 
się wielka restauracya, gdzie zwykle gromadzili się|ku wyspy część zwana „Puszczą“, gdzie rośnie buj- Revue francaise de Vetranger et des colonies, 
turyści. na i gęsta trawa. Na innem wzgórzu Buray, znaj. | wychodząca w Paryżu pod redakcyą p. E. Mar- 
— W Relnerz zakończył życie Zygmunt Soko-|duje się wyborna czarna i tłusta ziemia, która przy |beau, wstąpiła na nową drogę, zamieszczając ko- 
łowski, pełen nadziei młody artysta malarz, uczeń |odpowiedniej uprawie może się stać bardzo urodzajną. respondencye i odpowiedzi, wymieniane międz 
Matejki, urodzony w Księstwie Poznańskiem. Prace je-| Najwyższa temperatura na wyspie dochodzi do 30%, czytelnikami.  Jestto system, przyjęty przez wiel- 
go znalazły powszechne uznanie na wystawach w War-|najniższa do 23'; deszcze trwają bez przerwy od|kie organa prasy angielskiej. Tym sposobem po- 
szawie, w Monachium i w Wiedniu. czerwca do sierpnia. Wyspa Yap liczy tylko 1.200|wstaje nieustanna dyskusya nad kwestyami, bę- 
— Kradzieże w Królestwie Polskiem. Kuligow-|mieszkańców; wszyscy są rasy malajskiej. Są bar- dącemi na porządku dziennym, a w końcu wy- 
ski, konwojujący onegdaj pocztę z Pińczowa do Ję-|dzo leniwi i skłonni do kłamstwa, tak, że nie mo- wiera wpływ na opinię. Ostatni numer pisma tego 
drzejowa, w Królestwie Polskiem, skradłszy z tako-|żna im ufać zbytecznie. Mężczyzni z wyjątkiem prze-|zawiera ważne stadyum o organizacyi ciała konsu- 
wej 6729 rubli, uciekł. Listy gończe rozesłane za|paski z kolorowej roślinnej tkaniny, chodzą całkiem larnego francuskiego i jego reformie ; O ludach sło- 
nim opiewają: Kuligowski liczy lat około 30, twarzy Í nago, noszą grzebienie z hebanowego drzewa, naszyj-| wiańskich, traktat przez p. Rivióre, dawnego r. 
okrągłej, wzrostu średniego, włosów blond, nosi wąsy |niki i bransolety. Kobiety mają krótkie spodniczki szego urzędnika, który świeżo zwiedził część sło- 
małe, ubrany był w paltot koloru orzechowego, w ka-|powyżej kolan także z tkaniny roślinnej zrobione. | wiańską Austro-Węgier; głębsze studyum zyk 
pelusz brązowy. Onegdaj także z kościoła w Grabo-| Kobiety i mężczyzni są zawsze tatuowani ito bardzo |ekonomicznego między Francyą i Rumunią; Szcze- 
wie pod Zamościem w Królestwie Polskiem skradziono | sztucznie: kobiety na ramionach i rękach, a mężczy- |góły © zabobonach Indyan; artykał p. Koeppele- 
listy zastawne Królestwa Polskiego, oznaczone nume-|zni na piersiach i nogach. W ogóle Karolińczycy są|na 0 tkackiej roślinie Ramie, przeznaczonej za- 
rami 118,021, 156,629, 159,821, 186,049 i 212,428,|bardzo niechlnjni, wody nie używają nigdy, nawet |stąpić len i konopie, a w końcu uwagi p. Mar- 
oraz list likwidacyjny storublowy, oznaczony nume-|do picia, bo wolą mleko z orzechów kokosowych. |tiniera o Marokku. : E 
rem 95,104. Największym przymiotem Karolińczyków jest, że umie-| Revue française przedstawia w Paryżu Zje- 
— $. p. Wincenty Biegański, marszałek szlachty |ją doskonale żeglować. Na małej łódce, wyciosanej|dnoczenie turystów francuskich, założo 
powiatu Nowo-aleksandrowskiego, właściciel Hrysz-|z jednej sztuki drzewa, odbywają dalekie morskie | ne już w Lugdanie i mające liczne filie. Jest (mag 
kowszczyzny i Dukszt, zakończył życie, licząc lat 62, | podróże. również ogniskiem bg dów cadyka 
w Rydze d. 12 sierpnia r. b. Zmarły był ostatnim| — Skradziony teatr. Figaro opowiada, iż impre-|kanadyjskiego*, które się uorganizowało w d. 
potomkiem po mieczu litewskiej gałęzi starożytnego |saryo Zoniquella wystawił w Neapolu mały, łatwo|nadzie od czasu przybycia Francuzów, kon A 
wielkopolskiego domu Prawdziców Biegańskich, spo-|dający się rozebrać teatr, w którym dawał wraz|3 sierpnia r. b. wyruszyli z Hawru do OE 3 
krewnionej z książętami Horskimi, Mirskimi i Połu-|trupą swoją przedstawienia. Przed niedawnym cza- | Montbrćal, celem zawiązania między Francyą i Ka- 
bińskimi, dalej z Sołtanami, Wołłowiczami, Platerami,|sem musiał p. Zoniquella opuścić na dni kilka Nea-|nadą ściślejszych stosunków. -- Revue Are ta 
Tyzenhauzami i wielu innemi pierwszorzędnemi ro |pol, a powróciwszy, nie zastał już teatru — świąty- |abonować można w księgarni Chaix, 20, rue Ber- 
dzinami na Litwie. Urodzony z ojca Jana Norberta, |nia sztuki została rozebraną, a pojedyncze jej części|g%re, w Paryżu. Cena zagranicą 30 fr. rocznie. 
także marszałka Nowo-aleksandrowskiego, z matki zaś |sprzedane za tanie pieniądze, jako stary materyał bu- | ===""======== 
Karoliny Anny Rudominówny Dusiackiej, pozostawił | dowlany. 
z Heleny Weissenhoffówny tylko córkę jedynaczkę, | Wiadomości policyjne. Wojciech Flor- 
podatki do skarbu rosyjskiego, tudzież krwią, ja- |loiką przeprowadzane, — że nie powiodło się im | Antoninę, spadkobierczynię obszernych włości, od|czyk, włościanin ze wsi Zwierzyńca, mając w sobotę 
ko żołnierze i oficerowie armii rosyjskiej, mogą | wzbudzić ruchu w masach ladowych, — co okazało ! przeszło 170 lat będących w ręku Biegańskich. Zwłoki grabić siano na Błoniach, zabrał z sobą trzechletnią 
także brać udział w przedsiębiorstwach przemysło- się zupełnem niepodobieństwem dlatego, iż w sfe- á. p. marszałka Wincentego złożono d. 17 sierpnia córkę Antoninę, która, gdy ojciec był zajęty robotą , 


polsko rosyjskich, należy przypuszczać, że zajmo- 
wali się liczni publicyści polscy, skoro u jednego 
już znajomego sobie Polaka znalazłem kilka wy 
dawnietw zagranicznych, albo specyalnie poświę- 
conych temu tematowi, jak np. broszura francuska 
La Russie ou la Prusse, albo potrącających go 
pośrednio, przyczem we wszystkich tych broszu 
rach pierwszeństwo oddawano Rosyi, pomimo wyż 
szości kultary pruskiej i konstytucyonalizmu. 

Spieszę tu z zastrzeżeniem, że wszystkim tym 
głosom publicystycznym nie przypisuję większego 
znaczenia, nad to, jakie posiadają istotnie, lubo 
zkądinąd mniemam, że zupełne zapoznawanie, albo 
upatrywanie w nich jedynie podstępu, obłudy i 
przewrotnej intrygi, byłoby błędem, albowiem naj- 
samprzód nie sposób przecież przypuścić, że nau 
ka 1863 roku przebrzmiała dla Polaków bez ża- 
dnego skutku, a nadto, niektórzy z ich pisarzy 
politycznych z taką otwartością i niekrępowaną 
szczerością wynurzają się z uczuć swoich, że nie- 
podobna ich zgoła pedejrzywać o pochlebstwo, i 
tradno nie przyjść do przekonania, że w rzeczy 
samej świadomość własnego interesu zmusza ich 
do przekładania panowania rosyjskiego nad nie- 
mieckie. Dla przykładu, powołam się na Ottona 
Hausnera, deputata galicyjskiego do reichsratu 
wiedeńskiego. Z uczuć swoich nie jest on przy- 
jacielem Roósyi, do tego stopnia nie jest przyja- 
cielem, że, pomimo wymowności jego, „brak ma*, 
uważacie państwo, wyrazów dość dosadnych, dla 
scharakteryzowania „barbarzyństwa i okrucieństwa 
rosyjskiego“, i pomimo to wszystko, zrozumienie 
interesów polskich skłania go do wyznania, że po- 
żyteczniej jest dla Polaków zostawać pod panowa- 
niem rosyjskiem, niż dostać się do rąk pruskich. 

„Kilka tysigoy urzędników rosyjskich, wręcz 
powiada on w broszurze swojej Deutschthum und 
Deutsches Reich, nigdy nie zdołają wynarodowić 
Warszawy; ale niech się tylko dostanie Warszawa 
w ręce pruskie, niebawem zapanują w niej takie 
same rozpaczliwe stosunki, jak w Poznańskiem.* 
Tę samą myśl uzasadnia w jednym z artykułów 
swoich inny galicyjski nieprzyjaciel Rosyi, poseł 
do sejmu Romanowicz, obecny redaktor krakow- 
skiego dziennika Nowa Reforma. 

Nadmienię jeszcze, że w rocznikach Czasu i 
Dziennika Poznańskiego, użyczonych mi do przej- 
rzenia, wyśledziłem ostrożną i subtelną, jakkol- 
wiek dość przejrzystą dążność do kompromisów 
z Rosyą w siódmym lat dziesiątku. 

Wszystko to jednak jest tylko „rozdziałem* 
niedalekiej przeszłości. Na moje pytania, cz 
niema świeższych oświadczeń drukiem peere ean 
w tym samym duchu, czy nie wyszły w ciągu lat 
ostatnich podobne broszury, otrzymałem odpowie- 
dzi przeeczące: 

— Dlaczego? zapytałem ciekawie. 

— Dlatego— odpowiedziano mi— że wszystkie 
próby porozumienia się, albo uszły całkiem uwagi 
polskiej opinii publicznej, albo wytłómaczono je 
w sensie ubliżającym ich inicyatorom. Tak np., 
wpływowy w naszych kołach zachowawczych pi- 
sarz hr. Stanisław Tarnowski, wyrzucał im, że 
gotowi są „ucałować palec ręki, której im nie wy- 
ciągają,« a frazes ten stał się na czas pewien 
popularniejszym od wszelkich wykładów z dzie- 
dziny interesów ekonomicznych, gdyż w istocie 
myśmy un peuple des hidalgos, jak się wyraził 
o naş jeden Francuz, i gdzie w grę wchodzi „go- 
dność* nasza, tam znika kwestya wszelkich wy- 
rachowań.* 


Rosya. 
Wśród Polaków. 


Autor ogłaszanych w St. Piet. Wiedomostiach 
artykułó « pod powyższą nazwą, zawierających 


reprodukował wszystkie, — umieszcza tym razem, 
jako dalszy ciąg owych „rozmów,“ — uwagi i spo- 
strzeżenia własne następującej osnowy : 
„Przytrafiło mi się — powiada — przejrzeć kilka 
polskich broszur i artykułów, drakowanych zagra- 
nicą w siódmym dziesiątku lat bieżącego wieku, 
i jak się zdaje, z zupełną szczerością wskazują- 
cych względny pożytek zjedno zenia kiedyś pol- 
skich ziem z :łosyą. Myśl ta była rozwiniętą za- 
sadniczo i bardzo dokładnie w nader zajmującej 
d pewnemi względami broszurze, wydanej w Kra- 
owie w stuletnią rocznicę pierwszego rozdziału 
Polski, pod tytułem: „Głos z Korony, natchniony 
rokiem 1872,“ i podpisanej inicyałami jednego 
z wygnańców amnestyowanych, który brał wpły 
wowy udział w ostatniem powstaniu. Autor tej 
broszury cieszy się w przedmowie, że haniebny 
upadek Napoleonidów prawdopodobnie wytrzeźwi 
jego ziomków, Polaków, którzy przekonawszy się 
nareszcie, że odwieczny wróg ich narodowości 
stał się obeenie silniejszym i bardziej groźnym, 
niż kiedykolwiek przedtem — zrozumieją całą prze- 
zorność polityki margrabiego Wielopolskiego, i 
będą szukali w trwałem zjednoczeniu się z mo 
carstwem rosyjskiem szańca przeciwko dalszym 
zaborom ziem słowiańskich przez rasę germańsżą, 
która załatwiwszy się ze swoją organizacyą we- 
wnętrzną przez przyłączenie do Prus ziem austro- 
niemieckich, rzuci się całą siłą swoją ku wscho- 
dowi, i przejdzie tam po martwem ciele Polski, 
jeżeli tylko ta ostatnia nie połączy swoich uaiło- 
wań samoobrończych z potęgą olbrzyma półno- 
enego. Dalej, broszura wspomina o tem, że idea 
unii Polski z Rosyą powielekroć już powstawała 
w bistoryi, przyczem autor ubolewa, że projekt 
koronacyi Katarzyny II polską koroną królewską 
nie przyszedł do skutku, a następnie zaznacza 


Przewodnik niukowy i literacki z września za- 
wiera: „Z pamiętnika księżnej Izabelli z Flemiu- 
gów Czartoryskiej“ przez Ludwika Dębickiego; 


Bibl oteka warszawska z września zawiera: 
Marya Mantuańska, królowa polska, 1644—1648* 
studynm biograficzne na podstawie źródeł ręko- 
pismiennych) przez K. Waliszewskiego; „Gordon 
w Sudanie* przez Edmunda Naganowskiego; — 
„Moje wspomnienia“ ustęp z pamiętników Leona 
Dembowskiego; „Epoka Indów w epoce wendyj- 
skiej“ przez J. Hanusza; „Z ekonomiki“ — „Hessy 
O'Grady“ napisał Działosza; Dziewiętnasty walny 
zjazd Towarzystwa pedagogicznego w Przemyślu, 
wny kamień obrazy w stosunkach polsko - rosyj- 
skich. Autonomia narodowościowo-administracyjna, 
eten autor broszury, na wzór tej, jaką wyje- 

ł u cesarza Aleksandra II margrabia Wielo 
polski, powinna się stać celem dążności Polaków; 
wszelako dążności te nie powinny przekraczać 
naturalnych etnograficznych granie narodu pol 
skiego, albowiem uporczywe trwanie przy uro- 
szczeniach historycznych, wobec zupełnej zmiany, 
jaka dokoła zaszła w ideałach politycznych — jest 
zgubą dla narodu, będącego w takiej sytuacyj, 
jak Polacy. 

Dobijać się lepszej przyszłości powinni oni 
nie jako przedstawiciele praw historycznych, lecz 
jako narodowość odrębna, a przeto wszelkich uro- 
szczeń do prowineyj zaludnionych przez ludność 
niepolską, chociażby takowe należały do Polski, 
należy zaniechać i nawet wcale nie brać udziału 
w sporach literacko lingwistycznych pomiędzy wiel- 


ny literacki język resyjski, nie dotyczy to zgoła, 
pisże bezimienny publicysta polski — i nie po- 
winno dotyczyć Polaków; nasze zadanie polega na 
tem, aby wyjednać tolerancyjne, humanitarne za- 
chowanie się rządu rosyjskiego względem Pola- 
ków, osiadłych w kraju zachodnim, oraz pozyskać 
samorząd administracyjny Królestwa polskiego, 
pod warunkiem szczerej i trwałej unii z Rosyą, 
która niezależnie od takich wyrachowań polity- 
cznych, jak obrona od pohopnego do zaborów a- 
symilacyjpych germanizmu, zapowiada nadto jesz- 
cze olbrzymie, niedające się obliczyć, ekonomiczne 
korzyści w przyszłości. Rosya niepowstrzymanie 
rozszerza posiadłości swoje w Azyi i kroczy wciąż 
ku Iadyom; Polacy, biorąc udział w tych zdoby- 
czach terytoryalnych pieniądzmi, jako opłacający 


P. Katkow tryumfuje. 


Berliński kurespondent dziennika Mosk. Wie- 
domosti zaznacza wiadomość, którą p. Katkow na- 
zywa „równie ciekawą jak i pocieszającą dla całej 
Rosyi,* a mianowicie, że teroryści rosyjscy, w wy- 
chodzącym w Genewie organie swoim Obszczeje 
Dieło (Wspólna Sprawa), wyrzekają się walki 
gwałtownemi środkami za swoje idee. 

„Mimowolnie i z żalem uznają oni, że zostali 
zwyciężonymi — powiada korespondent — że zo- 
stali niemal startymi na miazgę przez surowe środki 
obrony, przeciw nim powzięte i z uiezachwianą 


numeratorów Czasu tylko 1 złr. 56 cent. Do naby 
cia w Administracyi Czasu w Krakowie. 
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niedostatecznie ocenił, co także wpływa na posta- |za co wszakże Hiszpania będzie musiała pozwolić 
nowienie rezygnacyi. Prawdopodobnie nie weżmie | Niemcom na urządzenie stacyj węgli i na wolność 
także Matlekowicz udziału w zbliżających się ro |żeglugi i handlu we wszystkich grupach wysp 
kowaniach ugodowych, przy których główna część | hiszpańskich. Marynarka hiszpańska jest oburzoną, 
pracy na nim ciążyć miała. że depr'sze rządowe w sprawie Yap w obrażają- 
ZEE IA cem świetle stanowisko jej przedstawiły. Admira- 

Rząd węgierski wydał do wszystkich zarządów |łowie i oficerowie zapewniają, że rząd zamilczał 
kolejowych w Węgrzech rozporządzenie, mocą|o tem, iż jenerał Terreros z polecenia rządu roz- 
którego dla wszystkich urzędników kolejowych na|kazał okrętom hiszpańskim, aby unikvęły wszel- 
nauczenie się języka węgierskiego, dzień 1 kwietnia | kiej utarczki. 

1886 r., jako ostateczny termin, przeznaczonym| MWarsylla 15 września. Wczoraj zgromadziło 

został. Urzędnicy kolejowi w Węgrzech, którzy|się w sali „Folies Marseillaises* 600 H szpanów, 

do tego terminu języka węgierskiego tak w mo-|którzy postanowili przesłać życzenia ludowi hisz- 

wie, jak i w piśmie posiadać nie będą, mają być |pąńskiemu i armii, a zwłaszcza jenerałowi S:la- 

wydaleni. manca, któremu uchwalono wręczyć szablę hó- 
, RSA ; norową. 

Hiszpańskie dzienniki donoszą: Niemiecki kon Rzym 15 września. Rada ministrów obrado- 
sul w Sewilli, p. Merry y Colon, profesor Uniwer- f wała nad zarządzeniami w sprawie kwarantanny. 
sytetu, kuzyn hrabiego Benomara, posła hiszpań-| Prawdopodobnie zarządzoną będzie 7 dniowa kwa- 
skiego w Berlinie, polecił na publicznych miejscach |rantanna co do okrętów z Sycylii i kontynentu, 
porozlepiać następującą odezwę: „Niech żyje Hi-|z wyjątkiem Palerma. W Palermie cholera szerzy 
szpania! Dziś złożyłem mój urząd konsula Nie się coraz więcej. Dla robotników przy kolei żela- 
miec, jak prawemu Hiszpanowi przystoi. Manuel znej w Parmie i Spezzii, którzy zachorowali na 
Merry y Colon.* cholerę, urządzono na każdym dworcu kolejowym 

na koszt państwa osobne kuchnie. 


Na pierwsze pytanie odpowiadając zauważymy,| Na końcu tej, ze wszechmiar ciekawej, a pon- 
że w niektórych wypadkach koszta drenowania |czającej pogadanki, okazał nam wielce zasłużony 
już w pierwszym roku w zupełności pokryte zo |orędownik racyonalnego gospodarstwa rybnego, 
stały obfitym zbiorem; jednakże tak pomyślnejdwie własnego utworu mapy: jednę geograficzną 
rezultata zależne są także od innych czynników |gdzie Galicya podzieloną jest bardzo umiejętnie 
jakimi są części składowe gruntu, lokalne i robo |wedłag swych rzek i utrzymujących się w nich 
tnicze stosunki, nadzwyczaj staranne zakładanie | gatunków ryb, na tak zwane krainy rybne: pstrą- 
rurek, itd. ga, brzany, leszcza; drugą zoologiczną, bo wyo- 

W innych wypadkach opłaca się rocznie zakła-|brażającą w nader udatnych okazach niepoślednią 
dowy kapitał procentem od 25 do 50 od sta. gromadę wszystkich naszych ryb krajowych. 

Na drugie pytanie pozwalamy sobie zacytować] Pierwsza, dawniejsza mapa Galicyi, znaną jest 
zdanie praktycznych, w drenowaniu doświadczo-|zapewne i szerszej publiczności, gdyż dzięki hoj- 
nych gospodarzy jak następuje: ności hr. Artura Potockiego — została wydaną 

Sciśle rzeczy biorąc są korzyści wypływające|w tysiącu egzemplarzy. 
wprost lub pośrednio z drenowania czysto finan-| Oglądanie tego niedawno wydanego, a już li- 
sowe, gdyż nawet uzyskane czystsze powietrze|cznemi medalami uwieńczonego dzieła, które na 
w okolicy wydrenowanej, mając zbawienny wpływ |wet na drugiej półkuli świata posłużyło już za 
na stan zdrowia ludzi i zwierząt przynosi w osta- |wzór i zachętę do podobnej pracy, przejęło nas 
tecznej analizie materyalne korzyści. tem wdzięczniejszem dla przezacnego autora uzna- 

Dalej, na tak blisko nas gospodarzy obchodzą-|niem, żeśmy przed kilkoma laty, nieledwie pierwsi 
cą kwestyę spółeczno ekonomiczną, to jest brak|w tem samem prawie gronie w Suchy, oglądali 
robotnika, wywiera drenowanie wpływ jak najle-| pierwszy do tej mapy szkic, interpretowany nam 
pszy. Gospodarz bowiem, który obecnie z wysi-| podobnie, jak dzisiaj, przez czcigodnego profesora. 
leniem tylko sprostać może wymaganiom robotni-| Druga mapa, znacznie od pierwszej większa i 
czej klasy, przez podwyższenie dochodów znajdzie|okazalsza, na której każda z naszych ryb krajo- 
się w możności podnieść też i płacę robotników, |wych posiada swój, jak najwierniej, bo z natury | gammamensmmumuams 
i w ten sposób wytrzymać a nawet pokonać nie-|żywej, rysunkiem i barwą oddany portret, jest 
bezpieczną konkurencyą zakładów fabrycznych, |niemniejszej dla każdego wagi, bo poucza i ob- 
gdyż niemal wyłącznie nadzieja większego zysku |znajamia dokładnie tak co do nazwy, rodzaju, jak 
jest drzynętą dla wiejskiej ludności robotniczej. |naturalnego wyglądu z każdą rybą zosobna, co 
Drenowanie pól przynosi i tę jeszcze korzyść, żejdla wszystkich zajmujących się sprawą rybacką, 
oszczędza siły robocze: najprzód odpada tak ko-|jak nie mniej dla czuwającego nad rybołowstwem 
sztowne i uciążliwe wybieranie rowów, powtóre u-| personalu, wielką będzie oddawało przysługę. 
prawa roli staje się lżejszą, i nierównie mniej siły] Oby mapa ta jak najrychlej mogła przedstawić 
pociągowej wymagającą. Ze zbytecznej wilgoci|się jaknajszerszej publiczności w odpowiedniem 
oswobodzona rola mniej nawozu potrzebuje, aby | odbiciu chromolitograficznem. 
plon wydać obfity. Pracowite plewienie pól z chwa-| Niechże owa błoga nadzieja urzeczywistnienia 
stów, redukuje się prawie do zera na drenowanej|tego arcypożytecznego wydawnictwa w drodze 
roli. Na wiosnę, zaraz po ustąpienia mrozów mo-|prenumeraty, bodaj przez Rady powiatowe, jaką 
żna drenowane pole orać, podczas gdy na nie-|nas ożywił obecny na posiedzeniu marszałek po- 
drenowanem jeszcze w maju zaprzęgi grzęznąć |wiatowy, obudza po drodze szanownego autora 
muszą w błocie, a że czekać już wtedy z uprawą|z kresów zachodnich ku wschodnim wszędzie ta- 
niepodobna pole takie z góry skazane na nieuro-|kie same, jak u nas chęci, a wzbogacimy się nie- 
dzaj. Tak zwane chwasty kwaśne, bydłu a oso-|bawem jednem wielce praktycznem dziełem wię- 
bliwie owcom w wysokim stopniu szkodliwe, giną|cej — ogółowi ua pożytek, autorowi zaś choćby 
same ze siebie na polu drenowanem, gdy przeci |w moralną nagrodę jego niezmordowanej na tem 
wnie słoma staje się zdrowszą i pożywniejszą.  |polu pracy. 

Ziastówowanie wszystkich maszyn rolniczych bę- 
dzie na gruncie drenowanym znacznie ułatwionem 
Tak zwane wyleżenie zasiewów podczas zimy sta- 
je się prawie niemożebnem, Nakoniec jedną z naj. 
ważniejszych korzyści drenowania jest ta okoli- 
czność, że w latach suchych rola drenowana wię- 
cej przechowuje wilgoci niż niedrenowana, gdyż 
wilgcć atmosferyczna łatwiejszy ma dostęp pod 
stwardniałą powierzchnię ziemi. 


Od Administracyi „Czasu.* 


Dla wygnańców z Pras złożyli X. W. Pixa ze 
= wg w parafii św. Floryana 26 złr., Wł. Ryx 


Gospodarstwo handel i przemysł. 


W sprawie taryf kolejowych. 

Komitet Towarzystwa gosp. galic., zaniepokojo- 
ny pogłoskami obiegającemi kraj nasz — jakoby 
„Zarząd kolei Karola Ludwika miał jeszcze wię- 
cej niż dotąd obniżyć taryfy różniczkowe dla prze 
wozu zagranicznego zboża, a nadto jakoby miał 
zamiar dawać zaliczki do wysokości 40"/, wartoś- 
ci zboża z Brodów i Podwołoczysk przez Gali- 
cyą przechodzić mającego“ — odniósł się na we 
zwanie jednego z Oddziałów do jeneralnej Dyrek- 
cyi tejże kolei z prośbą o stanowcze w tej mie- 
rze wyjaśnienie — i na podstawie deklaracyi tej- 
że kolei z dnia 9 września br. do 1. 8904 ogłasza 
niniejszem: iż pogłoski te były zupełnie bezpo d- 
stawne tak w jednym, jak drugim kierun- 
ku i polegały na błędnych premisach. 


© melioracyi gruntu przez dreno- 
wanie. 


W czasie takim, jak obecny, gdy posiadacze 
gruntów z tyla trudnościami walczyć muszą, ażeby 
się przy ziemi utrzymać, byłoby może stosownie 
przytoczyć w przekładzie polskim co dziennik rol- 
niczy Der Praktische Landuirth w Nrze 33, z 18 
sierpnia 1885 r. w celu podniesienia przychodu 
z gruntu podaje: 

Pomimo, że nieraz już poruszaną była w dzien- 
nikach rolniczych kwestya użyteczności drenowania, 
czyli osuszania roli za pomocą rurek glinianych, 
czem nietylko odciąga się zbyteczna wilgoć, ale 
jeszcze wprowadza się powietrze w spodnią war- 
stwę ziemi, czego błogie korzyści tylokrotnie świe- 
tnemi rezultatami stwierdzone zostały we wszyst 
kich na wyższej stopie kultury stojących krajach, 
sądzimy, że wobec wielkich postępów, które w tym 
kierunku w Węgrzech poczynione zostały, będzie 
na czasie przedmiot ten nanowo poruszyć. Ważna 
ta dla dobra całego państwa kwestya, w tym tyl- 
ko razie do pomyślnego rozwiązania doprowadzoną 
być może, jeżeli rząd sam energicznie się nią zaj- 
mie, co wprost lub pośrednią drogą nastąpić może. 
Wprost, przez ustanowienie i praktyczne popiera- 
nie we wszystkich krajach koronnych, instytucyi 
krajowych inżynierów, jak to oddawna ma miej- 
sce w Królestwie Bawarskiem i innych krajach 
Niemieckiego państwa, a nawet po tamtej stronie 
Litawy od wielu lat istnieje, i błogie przynosi re- 
zultata; — przez zachęcanie właścicieli gruntow 
do zakładania drenów jakąskolwiek ulgą w podat- 
kach, co w żadnym razie w sprzeczności z pod- 
wyższeniem dochodów państwa nie stoi, gdyż ko- 
rzyści z odpowiednio założonego drenowania wkrót 
ce podwoją urodzajność , względnie dochody z zie- 
mi, a tem samem umożliwią właścicielowi po 
upływie terminu uzyskanej ulgi wyższą kwotę po 
datkową uiszczać, niż przed drenowaniem. 

Dalej przez wypracowanie specyalnej Ustawy o 
drenowaniu i przedłożenie tejże Radzie Państwa 
do uchwalenia; krótki bowiem ustęp rozporządzeń 
w Ustawie wodnej z 30 maja 1869 roku dotyczą- 
cy drenowania, jest niewystarczający. Najważniej- 
szym celem ustawy o drenowaniu byłoby uregu- 
ləwanie dopływu wód; ustawa taka w swoim 'cza- 
sie w Danii przedłożona i uchwalona była i dotąd 
nieprzerwanie jest zastósowaną. 


Telegramy biura koresp. 


Telegramy własne „Czasu.* 


Pożega 15 września. Przed wczorajszemi ma- 
Wiedeń 15 września. Tagblatt donosi: Par |newrami odbył Cesarz przegląd wojsk zacho- 
lamentarna komisya klubu czeskiego, składająca |dniej partyi. Manewry trwały *, godziny. W ciągu 
się 4 deputowanych: Riegera, Zeithammera, Hen |manewrów nastąpił atak kawaleryi. który obudził 
ryka Clama, Trojana i Szroma zbierze się dziś na] powszechne zajęcie. 
wstępną konferencyę u Riegera, poczem uda się| O godzinie 6 wieczór odbył się obiad dworski, 
do hr. Hohenwarta na wspólne obrady. na którym było wiele znakomitszych osobistości, 
Wiedeń 15 września. W sprawie zachęcenia|i uczta galowa u Arcyksięcia Albrechta. 
młodzieży żydowskiej do zawodu rolniczego oświad-| Pożega 15 września. Cesarz odjedzie ztąd 
cza odnośne sprawozdanie, że uczyniono pod tym|jutro o godzinie 3.ciej popołudniu do Brod, gdzie 
względem stanowczy krok. Na konferencyi wła-|przybędzie o godzinie 5 tej, a ztąd o godz. 7-mej 
ścicieli i dzierżawców gruntowych, wyznania izrae- | wyruszy w dalszą podróż. f 
lickiego, która się odbyła w Ułaszkowcach, wy-| Berlin 15 września. Utrzymują, że nadesżła 
raziło 30 z pomiędzy zgromadzonych gotowość do|tu już nota hiszpańska, i że Benomar wczoraj po- 
przyjęcia ogółem 248 dzieci żydowskich, aby je| południu przedłożył ją ministerstwu spraw zagrani- 
kształcić w pracach rolniczych. eznych. : A : 
Wiedeń 15 września. Radca namiestpictwa i| Paryż 15 września. Podług cere acz: Hue, 
referent dla spraw administracyjnych i ekonomi. | Channong proklamowany został wa, W Fi in 19 
cznych przy krajowej Radzie szkolnej galicyjskiej | Odbył on uroczysty wjazd do p. łacu. i waj > 
Stanisław Kurowski, otrzymał w uznaniu swej zna- b. m. odbędzie się koronacya. Między ludnością 
komitej działalności order korony żelaznej trzeciej | W Anamie panuje cholera. č ł 7 
klasy z uwolnieniem od taksy. Marsylia 15 września. Wczoraj umarło tu 


5 s : ób na cholerę. 
Wiedeń 15 września. Wiener Allg. Ztg przy-| 5 ; aż 
tacza niektóre ustępy sprawozdania SALĄ Tulon 14 września. Od przedwczoraj nie było 


Alliance israelite, który powrócił tu właście z po |" gę7Po e smierci ma Od dzia 8 sierpnia do 12 


dróży po Galicyi, odbytej z polecenia Alliance à : 
israelite. Sprawozdanie to stwierdza korzystną | wy 36 pios, pe irita sz zł 
działalność szkół, urządzonych lub sabwencyono- sez SR ppsa? ssj Fpa prowineyi 
wanych przez Alliance israelite, w których oprócz] Darma było 17 w y ITEE aty a 5 wypad- 
nauki w języku hebrajskim udzielaną jest nauka | 57 sizmi za ka g 

Paw inoyeli PONI "KOL. Medrzkih maa Dzienniki oświadczają, 
istnieją w Zabłotowie, Lwowie, Brodach, Stryju ifo Hisz SĄ olo asd ada gdy na to, aby re- 
w Bolechowie. Sprawozdanie to przemawia dalej| >} r ato nę ada : berlińskiej a ty- 
za utworzeniem szkcły w Stanisławowie i za udzie- ERY pray ik bodniej A ki a kac E 
leniem na ten cel subwencyi w kwocie 4000 złr.| 7% 8 Eo TPP Ac zyć 

y *| zostały do wysp Karolińskich. 


Sprawozdanie żąda dalej usilnie utworzenia osgo- EE EEES Za" 
bnej szkoły handlowej, obejmującej kilka warszta-| _ u. 3 
tów na wzór zakładu drohowyskiego. Kursa. Wiedeń 15 ez" - oz 
Peszt 15 września. Szef tut jszego domu ko-|= popot. — Z: Ród ie AA 70 cca 
misowego Zygmunt Weiss zamordowany został | papier. ngk są s zł naj > 99 70 
wczoraj na drodze między Nagy Bania a Szatma | Renta złota 10990. £h sy” 9 Bank „dbz 
rem. Zamordowany miał podobno przy sobie zna- | 4057 z r. 1860 139 ndk: 220 40 Lond, A 
czniejszą sumę pieniężną. Weg. 870— — Akcy *9:90 yt: ta T 138- — 
Daniel Iranyj, prezydent klubu skrajnej lewicy, F Tem m pe PERRI Akcye K Karola 
oświadcza się stanowczo w Egyertetesie przeciw Ludwika 24075. — Akcye kolei Lwowsko - Czer. 


Wiedeń 14 września. 

Na dzisiejszy targ przypędzono wołów galicyjskich 
i bukowińskich 1358, węgierskich 612, niemieckich 
1156; razem 3126 sztuk. 

Galicyjskie i bukowińskie płac. 55 do 59*— złr., 
osobliwsze 60 do 61:50 złr.; węgierskie 56 do 59 złr., 
osobliwsze 60'— do 62:50 złr.; niemieckie 56 do 63 
złr. Za woły paszowe płacono 50 do 54 złr. za 100 
kilo mięsa. 

Do Preszburga przypędzono na targ dzisiejszy 1352 
sztuk wołów. 

Wilhelm Amirowicz d Carl Schels. 


Z nad Skąwy. 


Pospieszam podzielić się z wami świeżą wiado- 
mością o jednym znowu kroku naprzód w spra- 
wie gospodarstwa rybnego. I tak niestrudzony pre 
zes Towarzystwa rybackiego, prof Dr Nowicki, 
rozpoczął znów swoją rybacką po Galicyi peregry- 
nącyę i to od zachodnich jej kresów, bo od Su- 
chy, dokąd przybył dnia 12 września południowym 
pociągiem. 

Na zwołanej umyślnie w tym celu radzie wiej- 
scowego Towarzystwa rybackiego, na które to po 
siedzenie w sali biblioteki Suskiej, przybył także 
i marszałek Rady powiatowej Żywieckiej, p. szam 
belan Michałowski, zrekapitolował nam nasz czci: 
godny prezes w treściwej pogadance nasamprzód 
wszystkie koleje, jakie ta, w gosoodarstwie krajo- 
wem tak ważna sprawa rybacka przechodziła i jak 


Artykuły w dziale „Nadesłane“ nie pocho- 
izą od Redakcyi. 


NADESŁANE. 


Czarny i biały jedwabny atłas 75 
et. za metr do 9 złr. 90 cent. (w 18 różnych 
gatunkach) rozsyła w pojedynczych sukniach i ca- 
łych sztukach z opłatą cła do domu skład fabry- 
czny jedwabiów 6. Henneberg (królew. na- 
dworny dostawca) w Zurychu. — Próbki od- 
wrotnie. — Porto od listu do Szwajcaryi kosztuje 
10 centów. (214-3-7) 


. 


Rząd mógłby nareszcie rozpowszechnienie sy-|się, dzięki coraz powszechniejszemu nią zajęciu NADESŁANE = połączeniu z umiarkowana opozycyą. peak: > 
stemu te aetra regał = poprzeć, gdyby mia-|zbliża ostatecznie ku pomyślnemu ukończeniu. = Berlin 15 ky Wad er ma- Ta a E toll o koit moe RO 
nując- katastralnych urzędników dawał pierwszeń- | Następnie poddał do omówienia najgłówniejsze rynarki, które zwykle następuje w połowie wrze- T RR A rż : : Ko. 
SYMBOLICAL śnia, odroczone zostało na późniejszy termin.— | 0857 prem. węgiersk. 11920 — Akcye Kolei Ko 


stwo kandydatom biegłym w niwelowaniu, mie 
rzeniui zdejmowaniu planów pól, przez co możliwem 
by się stało inteligentniejszym urzędnikom gospo 
darczym podczas miesięcy zimowych udzielać. wyż 
wspomnionych wiadomości. Najlepszem byłoby je- 
dnakże, gdyby urzędnicy państwowi, a właści- 
wie inżynierowie krajowi, wspólny kurs zimowy 
w swych powiatach otworzyć zechoieli. 


punkta zaprojektowanej ustawy rybackiej, na które 
się wszyscy obecni zgodzili po należytem przedys- 
kutowaniu każdego zosobna ustępu. 

Wedłog tego projektu, rybołowstwo tak zwane 
dzikie, gdzie dotąd każdemu i o każdej porze było 
niby wolno łowić ryby po swojemu, zostaje znie- 
sionem. 


szycko-Bogum. ria Akcye bro; ne ge 

z konfliktem hiszpańskim. austr. 169:25. — 6'/, Listy zast. hipot. 101:50 — 
Z Pońca wydalony został 70-letni starzec, po-|$%o Listy zed galie. Sa EVE A 

ważany, który od roku leży w łóżku, oraz żona OE Ruble 19. 4:50. Z EBT a 

jego, urodzona w Prusach. Zapytują się tu, w jaki T K 8 t >+ pó — Dukaty 

sposób starzec ten mógł się przyczyniać do polo- ZO R 

nizowania. 


centenary chart of American history. 


Karta symboliczna historyi Ameryki, wydana w Sta- 
nach Zjednoczonych przez ś. p. Juljana Horaina. — 
Jest to piękna chromolitografia 64-ch najważniejszych 
wypadków historyi Ameryki, przedstawionych symbo- 
licznie i 35 portretów najsławniejszych ludzi tego 


Utrzymują, że okoliczność ta jest w związku 


I W posiadanie zaś tych wolnych dotąd wód mają i s R ROZPACZ A i : 
Pośrednio rząd mógł i powinienby popierać i|wejść obszary dworskie i gminy, stosownie do ogon a ay ę 3 Piah je "gejów Berlin 15 września. Usprawiedliwiająca nota ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
przyspieszać powstawanie rolniczo melioracyjnych |swych uprawnień własności. — Wszystkie wody me ke siórót poé p. Julianie Horainie w księ- rządu hiszpańskiego już nadeszła tu; wczoraj po Antoni Kłobukowski. 
Banków. W bieżącym czasie, gdy dobra państwo- | każdego dorzecza mają być podzielone według swej garni Friedleina i Daonra Kakono TTE południu, wręczył ją rządowi niemieckiemu poseł Sni 


we mało lub wcale dochodu nie przynoszą, mo- 
żnaby z łatwością działalność takiego banku dla 
kultury do domenów państwa zastósować, przez co 
otworzonemby było szerokie pole do doświadczeń 
na drodze melioracyi gruntów, któraby bez wąt- 
pienia rażniejszym krokiem postąpiła naprzód. 

Przejdźmy teraz do ściśle utylitarnej strony dre- 
nowania, a mianowicie starajmy się odpowiedzieć 
na dwa najważniejsze zagadnienia, które nas ze| jest obecnie nagląco wskazaną, ażeby zbliżającemu 
strony posiadaczy gruntowych dochodzą: „Jak wyso-lsię Sejmowi tegorocznemu dostarczyć p żądanego 
ko procentuje się;kapitał włożony w dreny?* i „Czy |materyału do odpowiedniej ustawy, a tem samem 
są oprócz finansowych jeszcze i inne korzyści, |do stanowczego uregulowania niepewnych dotąd 
które z drenowania pól wypływają?“ praw rybackich. 


rozciągłości i rybności na odpowiednie rewiry ry- 
backie; te zaś będą wynajmowane zdolnym, a 
więc uprawnionym do tego dzierżawcom, odpowie- 
dzialnym za prowadzenie tam gospodarstwa rybne- 
go, według przepisanych ustawą prawideł. Wydział 
krajowy ma całe to gospodarstwo rybne objąć 
w trzydz'estoletni zarząd. 

Wszechstronna nad tym przedmiotem dyskusya 


hiszpański Benomar. Re. elarik 
Post stwierdza doniesienie, że wybory do sejmu ciej wały Sosan s „i 
odbędą się w dniach 5 i 12go listopada. Bar S Srn AETI ii VAIA 
Paryż 15 września. Temps donosi z Madrytu: | Kakon odjazd 10:46 rano a wiecu. 1057 wie. 740 rano 
Tutejsze sfery polityczne i ministeryalne nie są| Lwów przyjazd 907 wie. 5'16 rano 11:13 rano 3:38 pop. 
zadowolone z zamiarów Niemiec, które z jedne) Do Tarnowa i Rzeszowa lokalny: a 
strony chcą się wyprzeć postępowania swego ko-| Kraków odjazd 6'12 rano y hr przyjazd z pen 
mendanta okrętu, i ograniczyć satysfakcyę Hisz- „1: f Kraków odj. 1115 przed p. 11-24 w n. 
panii za zajścia w Madrycie, a z drugiej strony| Do Wieliczki 4 Wieliczka przyj: 11:59 przed p. 1210 w n. 
obstają przy zapatrywaniach swej noty z dnia 4]Do Wiednia: osobowy 5'40 r. i 3:— pop. — pospieszny 
i 6:55 rano — mieszany 930 rano i 6.— popo. — 
kuryerski 9.35 wieczór. 


Ostatnie wiadomości. 


Donoszą nam z Budapesztu, iż sekretarz stanu 
w ministerstwie handlu, Aleksander Matlekowicz 
złoży swój urząd z powodu mocno nadwątlonego 
stanu zdrowia. Matlekowicz jest także prezesem |b. m. oraz przy kwestyi sądu rozjemczego. 
komisyi wystawowej, a w niektórych kołach sądzą, | Utrzymują tu, że rokowania przeciągną się dłu- 
iż rząd jego skuteczną na tem pola działalność | żej, i że w końcu prawa Hiszpanii zostaną uznane, 
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CZAS z Srody 16 Września 1885. 


EL 
F (2383-2-2) 


Za spokój duszy á. p. 
MARYI z ŚLIWINSKICH 


Gubarzewskiej 


odbędzie się 7 
Nabożeństwo żałobne 
w kościele OO. Reformatów 
we środę dnia 16 września b. r. 
o godz. 9 zrana, 


jako w pierwszą rocznicę śmierci. 


z uczęszcza sta do 
Panienka, z: %y::y1 


w Krakowie — życzy sobie udzielać początków 
muzyki i francuskiego za mierne wynagrodzenie 
lub mieszkanie. Bliższa wiadomość w Krakowie 
ulica Szlak Nr. 21. (2396-1-3) 


A M 


i, poszukuje lekcyj za skrownem 
Prawni nagrodzeniem, przyrzekając su- 
mienną pracę. "Oazo: iająe przez 6 lat lekcyj z do- 
brym skutkiem, ręczy za dobre postępy w nauce 
powierzonych mu uczni Może wyjechać na wieś. 
Adres: Stan. Polak poste rest. Kraków. 


(2399-1-3) 


CHŁOPIEC 


zamiejscowy, w wieku około lat 14, z do- 
bremi świadectwami szkolnemi — znaleźć 
może zaraz miejsce jako (2398 1-3 


praktykant 


w handlu win A. Ciechanowskiego 
w Krakowie. 


Dra Schwal ŠLI 


WYCIĄG ROSLINNY 


leczy za poręczeniem w przeciągu 4 ty- 
godni wszelkie następstwa samogw 
jak polucye, osłabienie męskie i rozpoczy- 
nające się choroby nerwów i krzyżów, 
wszelkie inne choroby płciowe w najkrót- 
szym czasie. Do nabycia flaszeczka po 2 
złr. w. a. wraz z opisem użycia i kores- 
pondencyą albo wprost przez 
Dra Schwalgera w Wiedniu, 
VII., Laudong. Nr. 29. (2266 1-24) 


Telegram! 
P. JÓZEF BRUNNER 


z Wiednia 
zwycięzca Blondiniego, 
da w tych dniach przedstawienie 
w Ogrodzie Krakowskim. (2397) 


15 zir. nagrody. 


W sobotę 5 b. m. jadąc pociągiem wie- 
ezornym z Podgórza do Suchy, zgubiono 
pugilares z narzędziami chirargicznemi fa 
bryki Charrier w Paryżu (Maison Colin). — 
Łaskawy znalazca zechce takowy zwrócić 
przy ul. Basztowej Nr. 18 za powyższą 
nagrodą. Stróż wskaże. (2375-3-3) 


Konkurs. 


Dyrekcya Kasy Oszczę- 
dności w Tarnowie ogłasza 
konkurs celem obsadzenia prowizo- 
rycznej posady urzędnika Kasy 
Oszczędności, o rocznej płacy 900 
złr. i dodatkiem w czasie czynnej 
służby 200 złr. rocznie, z prawem 
stabilizacyi po upływie 3ch - letniej 
służby, wzywając chęć ubiegania się 
mających, aby podania zaopatrzone: 

1) metryką urodzenia, 

2) świadectwami odbytych nauk, 
| 3) świadectwem złożonego egzami- 

nu buchhalterycznego, 

4) świadectwami odbytej praktyki 
w zakładach bankowych lub od- 
działach buchhalterycznych, 

5) świadectwem moralności, 


w terminie dni czternastu do Dy- 
rekcyi Kasy Oszczędności w Tar 
nowie wnieśli. (2408-2-3) 


1885. Świeże śledzie, Świeże 1885 
rozsyłam w bardzo pięknym towarze, ba- 
ike pocztową około 50 sztuk, ręcząc za 


ść, za 3 marki czyli 1 złr. 75 et. opła- 
tnie za zaliczką pocztową. (2006-11-20) 


P. Brotzen, Croeslin a. d. Ostsee 
R. B. Stralsund. 


a . . 
Winogrona 
kuracyjne 
badeńskie i vöslauskie, słodkie i doj- 
rzałe, 2 złr. 30 c. za 5 kilowy koszyk 
rozsyła opłataie do każdej stacyi po- 
cztowej za zaliczką. (2259-5-10) 
Antoni Riess, 

w Baden pod Wiedniem. 


Czcionkami Drukarni „Czasu.“ 


NAKŁADEM KSIĘGARNI 

SKŁADU, WYPOŻYCZALNI NUT, ORAZ 

EKSPEDYCYI PISM PERYODYCZNYCH 
S. A. Krzyżanowskiego 


w krakowie 


wyszły: (2224 5-5) 
Wroński Adam. Gody weselne, walce 
złr. 1*— 
— Sokół, galop —40 


„Lutnia polska“, zbiór pieśni 
narodowych, zawiera: 
(Marsz obozowy, Co to za gwar, Do wolności, 
Warszawianka, Krakowiak, Kołomyjka, WY 
bracia wraz, Z dymem pożarów, rakowiak, Ty- 
sige walecznych, Dręczy lud biedny, Krakowiak 
kosynierów, Za Niemen, Marsz Żuawów, Raz pa- 
m.ętam z wieczora, Trzeci Maj, Boże Ojcze, Precz 
od nas smutek wszelki, Jaka spadnie ra mnie 
kara, Sygnały wojenne, Boże coś Polskę, Pobudka, 
A kto ©Lca rozkoszy użyje, Napad nieprzyjaciela, 
Zwycięstwo, Jeszcze Polska nie zginęła, Krako- 
wiak Bartosz) złr. 1:20 


Richling W. Nowy zbiór Krakowiaków 
i tańców góralskich z koloro- 
waną ryciną . złr. 1:20 


| mi W O MC A 


H Aeon le raont n je 


Już sunda i or- 
| dynuję od godziny 3ej 


do tej popołudniu. 
40523) Dr, Wiszniewski. 


Magazyn i pracownia 
Konfekcyj Damskich 


CEROLSKI i GONIAKOWSKI, 


ul. Bracka Nr.6. .225)-3-36) 


Ein Fri. 


mit reiost. Aussprache des deutsch. u. 
franz. ertheilt für mässigen Preis Un- 
terricht in beiden Sprachen. Zwierzy- 
niecka Nr. 12, parterre. (2378-2-3) 


| SERRA T A ra 


MAJĄTEK 


4 mile z Krakowa, w pięknem położeniu, z do- 
bremi gruntami, lasem, młynem, do sprzedania; 
połowę szacunku zostają przy gruncie — Wieś 
w Kr dlestwie, w Proszowskiem, 60) morg., do 
sprzedania lub zamianę na kamienicę w Krako- 
wie lub wieś w Galicyi. — 2 dzierżawy, je- 
dna przeszło 400 mrg , druga do 200 m., blisko 
Krakowa do wzięcia. — Kamienica wielka. 
obok plant, i mniejsza do sprzedania, ta droga 
także na zamianę na m:łą wioskę. — Giuwer- 
nerzy, ckonomi, gorzelani 1 śniczowie, do umie- 
szczenia. — Posyła do wizy paszporta, lokuj R 
kapitały n« hipoteki pewne i wyrabia pożycz 

Biuro komis. inform. WŁ. JAWOR- 
SHIEGO w Krakowie, p.zy ulicy SEO 
pod Nrem 30. (2873-2-3) 


KI Tae ENE - 
REINIGUNGS-PILLEN 
DER HEIL ELISABETHIN 


AMEA MOZ ZM 2 


Pastylki te lepsze od wszelkich podobnych wy- 
robów nie mają w sobie żadnych szkodli- 
wych przymieszków ; z największym 
skutkiem używane w chorobach części 
dolnych ciała, febrze peryodycznej, chorobach or- 
ganów piersiowych, skórnych, oczów, mózgu i ust, 
słabościach dzieci i kobiet ; lekko przeczyszozając 
odświeżają krew; żadne lekarstwo nie jest odpo- 
wiedniejszem, a przy tem zupełnie nieszkodliwem 
celem usunięcia 


zatkan 


niezawodne źródło Pigułk wszystkich chorób. Z po- 
wodu ocukrzenia, łki te nawet dzieci chętnie 
zażywają. 5 Puc ełko zawierające 15 pigu- 
tek kosztuje 15 cnt., zwój zawierający 8 pude- 
łek, zatem 120 pigułek, kosztuje tylko I złr. 
Pigułki te odznaczone są świądectwem radcy 
dworu profesora Pithy. ku sf i 

, e pu 0, na któ- 
Ostrzeżenie! rem niema mojej firmy 
,„„Apotheke zum heiligen Leopold * 
a odwrotnie mojego znaku ochronnego, jest 


LU 


są 


ratszowane, ostrzegam zatem publiczność przed 

zakupnem. (2236-3-12) 

Trzeba dobrze uwa- 

CZ r żać, aby nie otrzy- 

żytecznego a nawet 

szkodliwego wyrobu, 

należy więc żądać wy- 

raźnie Neusteina pigułek Elżbiety z wyrażonym 

wny skład w Wiedniu: Apteka 

oss hl. Leopold F. NEUSTELN, I., Ecke 
der Planken- u. Spiegelgasse. 

Skład w KRAKOWIE u pp. aptek. Redyka, 


mać kiepskiego nieu- 
ahok, odpisem. 
Wiszniewskiego, Sobierajskiego i Stockmara. 


MBiisseldorfska fabryka 
w KRAKOWIE 


poleca 


Musztardę francuską i kremską, 
Ocet prawdziwy winny i owocowy 


w najlepseych gatunkach, przewyższające wybornym 
smąkiem i trwałością wyroby franeuskie. 


DF Do nabycia w handlach korzesnych po cenach 
umi»rkowanych. (2013 5-10) 


SPRZEDAŻ RYB. 


Według rezultatu naszych obliczeń w czasie od dnia 20 października do dnia 
4 listopada mającego się przedsięwziąść połowu ryb na jeziorze Paprotz, a mia- 


odl: 400 cetnarów karpi. 


40 cetnarów szczupaków. 


10 cetnarów wkoni, 
wystawiamy na sprzedaż na duiu wyciągu ryb, za gotówkę i za złożeniem kaucyi 
2000 marek przy zawarciu koutraktu i odbiorze na jeziorze Paprotz. 
Bliższe waranki sprzedaży można przejrzeć w naszem biurze lub od nas tako- 
wych zażądać. (2390-1-2) 
Pszczyna (Pless) w sierpniu 1885 r. 


s Ksiażęcy Zarzad centralny. 


KASY 


z pncerremi zamkami pewnej kon.trukcyi polecają (2103-2-12) 
Bracia Hesky fabry kanci kas, 
WIEDEŃ, HERNALS, MICTTERBERGGASSE Nr. 19. 
Cenniki na żądanie darmo. 
ZAPALENIE OSKRZELI, KASZEL, KATARY x 
KATARY "piersiowe, SUCHOTY, Astmy È 


Leczą się szybko i z pewnym skutkiem przez użycie 
E 


KROPEL LIWONSKICH 


(GOUTTES LIVONIENNES) 
Z Kreozotu drzewa bukowego, Smoły Norwegskiej i Balsamu Tolutańskiego 
TROUETTE- PERRET 
Jest to RNT ieinu leczący radykalnie wszelkie słabości organów oddechowych, 
zalecany przez zn akomitości lekarskie jako jedynie skuteczny. Jedyny który nie tylko 
nie utrudza żołądka, ale go jeszcze wzmacnia i obudza apetyt. Dwie krople rano i 
wieczorem wystarczają do pokonania chorób piersiowych w najsilniejszych objawach. 


Skład główny : TROUETTE-PERRET, 165, ulica Saint-Antoine, w PARYŻU 
i w głównych aptekach. — Dla uniknienia fałszerstw 
wymagać należy Stęmpel francuskiego Rządu na każdym fiakonie. 


W Krakowie w trzech aptekach pp. Trauczyń- 


skiego, Redyka i Wiszniewskiego. 


Wyroby poręczone prawdziweł Wyroby 
paryskieg i nieszkodliwe pgparyskie 


kauczukowe i gamowe, stosownie do dobroci, po złr. 1, 2, 3, 4. 5 złr., susperzorya po 2 złr. 
i3 złr., 


tudzież wszelkie szcz: gólności gumowe rozsyła PUNKTUALNIE za zaliczką lub za 
gotowkę opłatnie za rewersem 


PIERRE MOUNIER, 


SKŁAD PARYSKICH TOWAROW GUMOWYCH 
i i K., Hńiirntnerstrasse Wr. 18 w inzarze 
W Wisdniu, i 1. FKreiung 2 w Bazarze bankowy:n. 
NB Przestrzega się przed aakay pewnych handlarzy towarów galauteryjnych, które kłamią 
niezgrabnie, że mają w Paryżu własne fabryki. 2L: 


daje nasmarowane zwykłym pędzlem. bar- 
dzo piękną czarną barwę, blady połysk, zmięk- 
cza skórę, gdyż ma w sobie tłus:cz, schnie nad- 
zwyczaj szybko i jest wobic dytychczasowego 
lakieru 


na chomonta itp.,wszelkie skóry 


szczególuie polecenia „kę AR (2342 3-10) 
ułówny skład ma 


FRAN?  MECERLE A 


w Wiedniu, IV., Pressgasse 2l 


miy baan A MEGERLE. 


C. k. Generalna Dyrekcya austr. kolei państwowych. 


YCIAG Z ROZKLADU JAZDY 


wsżnego od 1go czerwca 1885 r. 
Odjazd z Podgórza Przyjazd do Podgórza 
830 rano do Skawiny-Oświęcima, 10: 8 przedpoł. z Nowego Sącza, S':chy, Skawiny, 


11:25 „rzedpołudn. do Skawiny, Suchy, Żywca-| 11:22 przedpołudniem z Oświęcima, Skawiny, 


Zabłocia, Zwardonia, 
331 popołudniu do Skawiny -Oświęcima, 409 oma zə Zwardo: ia, Żywca-Zabłocia, 
uchy, Skawiny, 
6:39 dijos z Oświęcima, Skawiny, Suchy, No- 
wego Sącza. 
Przyjazd do OQOświęcima 
11:54 iragan e z Zagórza, Nowego Sącza, 
uchy, Skawiny, 4: ia 
6:53 wieczór ze Zwardonia, uchy, Skawiny, Pod- 
rza. 
: Przyjazd do Tarnowa 
11:15 przedpołud pociąg osobowy ze Zwardonia, 
Orłowa, Nowego Sącza, Zagórza, Grybowa, 
9:03 wieczór pociąg mięszany ze Zwardonia, Or- 
łowa, Nowego Sącza, Grybowa, 
1:10 w nocy pociąg osobowy z Onora. Nowego 
Sącz . Zagórza, Grybowa. (2247-1 7-) 


6:40 wieczór do Skawiny, Suchy, Nowego Są- 
Cza. 
Odjazd z OQOźświęcima 
8'18 ut do Skawiny, Podgórza, Suchy, Zwar- 
onia, 
3.08 popołud. do Skawiny, Podgórza, Suchy, No- 
wego Sącza, Zagórza. 
Odjazd z Tarnowa 
2'34 w nocy pociąg osobowy do Grybowa, Zagó- 
rza, Nowego Sącza, Orłowa, 
5'17 rano pociąg mięszany do Grybowa, Nowe- 
go Sącza, Orłowa, Zwardonia, 
1-40 popołud. pociąg osobowy do Grybowa, Za- 
górza, Nowego Są-cza, Orłowa. 


Giągnienie na drugi mie m 


LOSY 


Główne wygrane w wartości 


«00.066 -- 


jakoteż akoteż 20. 000 20.000 zr. 10.000 21. 5000 zir. ita.“ 10. 000 złr. 


IE" Administracya krajowej loteryi EE SERAT w Budapeszcie, ul. Andrassy 43 BĘ 


1Nev krajowej wystawy ,, wystawy , 
węgierskiej w Budapeszcie | 


| zr. 


losów a UA 


(2269 4-) 


5000 złr.itd. 4000 erer. wygran. 


Maryi Panny 


cudami słynącej 
w kościele 00. Karmelitów 


i na Piasku 
UKORONOWANEJ W ROKU 1883, 
w większym formacie, wykonany 

H sposobem chromolitograficznym, 


jest do nabycia w Zakrystyt Księży 
Karmelitów po cenie 50 ct. u 
Dochód ia na w 


A 
x Prawdziwy wizerunek 


kaplicy. (2246 4-12 
py EAA ROR 


m A O 


KSIĘGARNIA, SKŁAD, 
WYPOŻYCZALNIA NUT MUZYCZNYCH 
I EKSPEDYCYA PISM PERYODYCZN. 


S. A. Krzyżanowskiego 


w Krakowie 
posiada 1 egzemplarz dzieła 
już wyczerpanego: (2094-4 5) 


Encyklopedya powszechna 28 tomów. 


KSIĘGARNIA 2297-10) 
D. E. Friedlecina 


w Krakowie, w Rynku pod Nr. 17, 
poleca swoją nowo urządzoną 


Wypożyczalnię nut 
muzycznych. 


Wyższa bona Polka 


z dobrej fawili mówiąca płynnie po nie- 
miechu, mogąca udzielać lekcyi francu- 
skiego i muzyki, poszuk. umieszczenia do 
młodszych dzieci, na pensyę 13» złr. — A. J. 
ken rzym Poznan (sub M. F.). (2357-2 2) 


| Dr. A. KWAŚNICKI 


nl 
zamieszkał przy ulicy Basztowej ín 
Nr. 4, w domu WPani Janikowskiej, ei A 
między Hotelem Krakowskim a To- 
warzystwem Wzajemn. Ubezpieczeń. 
he (2299 4 6) 

NÉ AE owiana AAA 


Młody człowiek 


Czech, liczący 22 lat, który ukończył go- 
spodarczą szkołę z b. dobrym postępem 
i odbył praktykę jako zarządca gospodar- 
stwa, władający językiem czeskim i nie- 
mieckim w piśmie i mowie, poszukuje po- 
sady jako asystent gu „spodarstwa, adjunkt 
lub t. p. — Łaskawe oferty pod adresem: 
A. Franc w Lypchyni, poczta Nowe Miasto 
D. al w Czechach. (2340-3-5) 


Winog rona | 


dojrzałe i słodkie, świeżo zerwane, także brze- 
skwinie, jabłka pigwowe 1z'. £0 c., mo- 
we orzechy i złr. 70 cut, melony, śliwki 
i pomidory 1 złr. 25 ct. rozsyła 5 kil. koszyk 
opłatuie do każdej stacyi pocztowej  (2110-10-) 


Ed. Rittinger, właściciel winnie 
w Werschetz w połud. Węgrzech. 


a ogłoszenie w Nr. 109 „Czasu* 

zamieszczone, że aparat go- 

rzelniany z maszyną jest 

w Rarzyszkowicach do 
sprzedania, oświadczam, iż bez mojej 
wiedzy i zezwolenia c. k. Sądu obwo- 
dowego Wadowickiego, z masy Ś. p. 
księżnej Augusty Montleart nic sprze- 
dawać nie wolno. 


Dr. Machalski, 
egzekutor ostatniej woli ś. p. księżnej 
Augusty Montleart. 


Guwernantka Niemka. 


katoliczka, mówiąca poprawnie po pol- 
sku, doskonale po francuzku i niemie- 
cku, mogąca wykładać język a'gielski i włoski 
w poszątkaąch, artystycznie muzykałna, 
poszukuje od ów. Michała posady do jednej lub 
dwóch starszych panienek. Pełniła juź w Kilku 
domach obowiązki po parę lat, także we 
Francyi. Peusya 500—600 złr. A. J. Wali- 
p Poznan, biuro panozyGakakiaj piegi: 2) 


Prawnik 


na trzecim roku, z dobrej rodziny, z do- 
bremi świadectwami, pragnący uczęszczać 
na uniwersytet w Wiedniu — przyjąłby 
u polskiej rodziny tamże, obowiązki 
guwernera za wikt I pomiesz- 
kanie. — Zgłoszenia listowne franco 
pod lit. „MI. 5“ poste rest. kraków, 
do dnia 25 września r. b. (2339-3-3) 


Powróciłem do Krakowa 
$ i ordynuję jak zwykle. 


Dr. HENRYK JORDAN. 


(2374 3-3) 
PIERZEI WERE 


Klacz pod wierzch, 


4'/ą-letnia, wiary 15'/ą, jeżdżona ale nie- 
wyjeżdżona. Chody znakomite. Wiadomość 
(2377-2-3) 


w Administracyi „Czasu.“ 


a kie 
Wiaterye ui. suknie 
tylko z trwałej wełny owczej dla mężczyzny średniego 


wzrostu 


słr. 4.96 z dobrej wełmy w. 


opó | 8.— z lepszej +» 
za „a 10.— z cienkiej „ . 
jeden ubiór ) „ 12.40 z najlepszej, 


d- 
Peruwieny z bardzo dobrej wełny owczej, w najmo 
załesca barwach, nowość na A A damskie metr 
20 c. i 2 złr. 40 e. 
* Ozarny futrzany palmerston trykot, 
owcza na damskie paletoty tr AA me 
zeze deszczowe damskie i suknie. 
aa Pa ody podróżne sztuka zir. 4, 5, 8 do 12. Bardzo 
piękne abranja, materye na spodnie, zarzutki, surduty, 
płaszcze deszczowe, pakłaki na ubiory damskie i płaszcze 
deszczowe, sukna grube, czesankowe, szewio trikoty, 
bilardowe i damskie, peruwieny, doskiny, po oca 
frma założona J, Stikarofsky _w_1866 rozu 
skład fabryozny w Bernie (Brünn). 
tnie. Próbki dla pp. krawców nieo- 
płatnie. p apat zaliczką nad 10 złr opłatnie. Mam 
zawsze skład mater j sukiennych przeszło za 150.000 złr., 
łatwo więc pojąć, źe w moim wielkim Daaa roana 
wiele resztek długości 


czysta wełna 
4 SE.» pakłak 


, p óbek z 
ch OE nie niezostanie. Jesito więc czyste oss, 

z resztek 
łe. >. Resztki 


(2137 8-) 


z drogim klejnotem i o złotym 
str. z portretem, opr. 20 ct. 
brana w krótkości, 80, 120 str. 


120, 224 str., 30 ct. 


8o, 55 i 60 str., razem 30 et. 


portretami, 5 ct. 


141 stronie, 40 ct. 


AERROGRARARABAŚRRERABRÓŁEŚE 


„Leszek.“ 


EEEF 


T 


e a ada 


me LANIE WYDANIA 
J. CHOCISZEWSKIEGO. 


Ływoty świętych Patronów narodu polskiego dla ludu 
i młodziezy, 120, 208 str., z rycinami, 60 
Historya o rycerzu złotoskrzydłym, o porwanej dziewicy 


Książeczka o Kościuszce dla dzieci polskich, 160, 96 
Historya święta z dodatkiem małego katechizmu, ze- 


Kucharka polska miejska i wiejska, zawierająca kilkaset 
przepisów kucharskich, ułożył T. Wiśniewski, 80, 84 str., 36 ct. 
Psałterz Dawidowy. przekładania Kochanowskiego, 


Nowa Sybilla zawierająca najważniejsze proroctwa 
o przyszłości, 0 ucisku i trynmfie Kościoła $w., przepowiednie 
o Polsce, Czechach, Rosyi i t. d. Bardzo ciekawe dziełko, 2 cześci, 


Plus EX i Leon XHEE, krótkie wspomnienie, 80, 24 str., z dwoma 


Najnowsze proroctwo Ojca św. Piusa IX o Polsce, 
nadzwyczaj ważne, 80, 2Ł str, 5 ct. 

Wybór pieśni nucący tajemnice Chrystusa Pana, Naj- 
świętszej Matki jego 1 niektórych świętych, 50, 


Zegarek czyśćcowy zawierający codzienue nabożeń= 
stwo za dusze w czyśćcu cierpiące, 120, 72 str., 15 ct 

Flis, poemat IMlon.wicza, 80, 116 str., 25 et. 

Sielanki i kilka innych pism polskich Szymona Szy- 
momowicza, 80, 216 str., 40 et. 

Pięć gier dla dzieci: Niebo, Lech, Orzeł biały, Polowanie, Podróż 
po ziemiach polskich, razem 40 ct. 


me~ Kupujący za © złr. naraz, otrzymają 
płatnie książeczkę powieściową z rycinami pod tytułem 


Za nadesłaniem odpowiedniej kwoty do 
Administracyi „Czasu“ 
zostaną odwrotną pocztą. 


SPYPYSYSYSĘYPYGYYĘYYĘY9PP PTY 


et. 


zamku, 120, 36 str., 15 et. 


z wielu rycinami, epr. 30 ct. 


w dodatku bez- 


żądane dzieła wysłane 


PPFP FEPPTTTTPPYEPTYOPOYOPYOPOPPYŃ 


h 


katolickiego p. t.: 
Księgarni Katolickiej w Po-znaniu. 


Do dzisiejszego Nru dołącza się dla wszystkich prenumerato- 
rów: Zaproszenie do przedpłaty na pismo tygodniowe dla ludu. 
„Prawdą a Bogiem'* wychodzące nakładem 


-— 


Odpowiedzialny Rządca Drukarni Józef Łakociński. 


i Bo uj 


